
Kursa dla analfabetów wojskowych.
Żyoie młodzieży, w w ojsku służącej, w bardzo m ałym  stopniu 

za jmuje nasfce^społecaeńStsPO'. W praw dzie od czasu do cz=ąs,u odezwie 
się, głos na arenie parlam entarnej lub w dclcgacyack, dom agający 
się zaspokojenia potrzeb relig ijnych lub oświatowych naszego żoł­
n ierza; zwykle jednak  n a  zapew nienie m in istra  wojny, że rząd dha
0 ku ltu rę  i potrzeby relig ijhe żołnierzy, po przeczytaniu odnośnych 
rozporządzeń i instlukoyi, głosy liiilkną.

Spraw a szerzem h ośw iaty między żołnierzam i jg^tĆ jeitjiak w  
ważną, n ietylko dla samego wojska, ale szczególnie dja Społeczeń­
stw a, że należy ją ' 'pilm e\hx^atM geć.

Życie żołnierz-a. szczególnie w zimie, je s t hardzo monotonne# 
a czasem naw et nieząpałnione. Rano żołnierz po odbyciu gim nastyki 
szwedzkiej (t. zw. Gelmikssubungerii) —  odbywa ćwiczenia z k a ra ­
binem —  t. zw . Gewelirgriffe. To trw a  zwykle 2— 3 godzin dziennie. 
Czasem jest rano ,.ś«kołd“< — gdzie żołnierz -uczy się różnych prze­
pisów wojskowyah, sygnałówr trąb k i i bębna —  f. obowiązków żoł­
nierza na  -wojnie, na  w ard fe .itd . Szkoła trw a  zwykle od 1 2
godzin. N iekiedy obejmuje także naukę czytania i p isania w tak  
zwanym ..rodzinnym" języku. Po południu zimową porą żołnierz 
praw ie że niem a zajęcia, ,'z wyją-tkiem w a rt w dnie określone. Czasu 
więc( wolnego w  zimie ma dosyć i zazwyczaj spędza go w  kan tyn ie  
na  pęgawęćfce, albo na  to w arzy sk ich  zabaw^fch. Niedzielę zaś ma 
zw ykle \yolną.

M iędzy żołnierzami znajduje się: w ielka ilo$ć analfabetów , 
już to połowicznych, już to zupełnych. Żołnierz analfabeta  ifeśt 
ciężarem  W wojsku. tNie umiej ącjczyt-ać an i pisać, pod względem 
in telek tualnym  stoi nisko i z tego, powodu nie moż-^ dokładnie zro­
zumieć daw anych mu jjfozka^w, M  nie rozum iejąc ich dobrze, n a j­
częściej źle- w ykonyw uje powierzone mu zadanie. W ysłany z batam i 
na  pedztą, czy jako ..kapral odednia", lnb jąko dyżurny (Inspe- 
ctionsgefreśte& ... musi p isać raporty , dbać o porządek W koszarach
1 ubikaayacli. wr k tórych  przydzielone oddziały się mieszoną, musi 
oilbioi-ać pisane rapo rty  i rozporządzenia z batalionu  lub pułku —

16
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i musf starać, się :o przeczytanie rozkazów, aby je .n n lg ł wykonać. 
W ysłany w czasie marszów7 dla w yszukania kwate-r. lub z thz- 
kazam i żołnierz - an a lfab e ta ' miT&i pytać się ludności miejscowej
0 w yjaśn ien ia  itd. N auczenie więckżołnierzijęg czytać i pisać dla 
aametgp w ojska ma doniosłe znaczenie. W ykązała  to dobitnie w ojna 
rosyjsko-japońska. O iteż wyżej m iita rn ie  st<ah żołnierze japońscy 
przez A o, że kulturą, przewyższa li ciemnego żołnierza rosyjskiego.

Ale i pod względem społecznym i obyw atelskim  uświadomienie 
żołnierza-analfabety  j$st. nadzw yczaj ważne.

Żołnierze nasi są jto  po miększej części synowie w łościan i ro­
botników. Jed n i 'w wiosce, rodzinnej nie mieli możności naupzeuia 
się "czytania i p isania z powodu braku  szkoły, inm  dlatego, że przymus 
szkolny, zw łaszcza daw niej) nie był ściśle p rzestrzegany, inni 
znowu dlatego, że, pochodząc :z okoiic^górskich. z powmdu wrarunków  
lokaluycli (®. p. rozrzucenie gminy po jarać,li i 1 w ierzchołkach, 
znaczna odległość od fiz lió łjj n ie mieli możn»ś<y korzystan ia  z naj- 
elem entarnkrjszej podstaw y nauki. Ci. zńhlazłszy się w wojsku, powinni 
nauczyć, się czytać i pisać, teinbardziej, ś3 czasu wolnego od służby 
m ają poddo^tatkieni.

Spośobiio§<5rf*aś do łfcegp daje im w pierw szy 15. rzędzie  'Tow a­
rzystw o [ Szkoły Ludowej przez urządzanie K u r s ó w 7 d l a  a n  a H a ­
li e t  ó w w o j s k o w  y iC U

D otąd ku rsa  tak ie  T  S. jg  zopg&nizowmło w  K ra k o w i^  Bochni 
Tarnow ie, W adowićhch i B rzożanach. J o s t  to początek, a należy 
mieć nadzieję, że w krótce tak ich  kursów pow itan ie  więcej. gdyż 
kom endantura wojąkow a nie fylko. że odnosi się do nich żW zliwie, 
lecz naw et okazuje swe poplurc<5£spraez ścisły nadzór nad regularnem  
uczęszczaniem żołnierzy na naukę.

N ajliczniejszy, bo .aż  34(?*żołnier2j liczący kursj,zorgani-zbwany 
został w K rakow ie przez I  Kolo męskie i pozostaje poił kierow ni­
ctwem gTóna nauczycielskiego _Sżkoly w ydziałowej na K leparzu.

Uczęszczanie na naiikta nie jeg ?  dla żołniąj-zy obowiązujące. 
Z ap isu ją  się oni dobrowolnie, lecz kro się raz zapisał, musi regu­
larn ie  uczęszczać aż do końca kursu , o ile n ią  zajdą przeszkody od 
żołnierza niezależne.

N auka odbywa sjj| raz  na tydzień  w7 niedzielę, od 2— 5. ŻJjJ1 
m erze ' zostają  podzieleni na 2rgTup'y: 1.) takich  Co w cale czytać nie 
umieją i 2) tak ich  co choć cośkolwiek już czytać potrafią. I  jedni
1 i drudzy oprócz nauki ^Ssyitapia i p isan ia  uczą się rachunków7 
i geografii.

W  dniu 24 czerwoa r. b. na  zakończenie roku szkolnego odbył 
się w Krakowie popis na kursie dla analfabetów 7 wojskow ych wt obe­
cności licznie t’eliH^efitówanej zwierzchności wojskowej, p rzedsta­
wicieli Rad Szkolnych1: K rajow ej i M iejskiej oraz Członków7 Zarządu 
Głównego T. S. L.

Do, egzaminu z poszczególnych przedm iotów wywoływ ano bardzo 
wielu żołnierzyka w7szyscy czytali biegle i.opow iadali ustępy z bist.oryi 
'Polski, p isali popraw nie. w7ykonyw7aii dość skom plikowane rachunki
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pamięciowe i umieli określić na m apie położenie iw y  eh ro d z in n y ch  
Miejscowości. Jeżeli się weźmie pod uwagą, że nauka? odbywała się 
tylko w n iedzieli i że ta k ic h ’niedziel s/kolnych było w.<$ągu roku 
tylko tr -z  y d z i e ś d l  p i ę ć ,  to doprawdy, trudno nie w yrazić w tein 
Miejscu podziwu dla wytężonej,‘gracy  grona nauczycielskiego fjoęboty, 
% jaką  garnie się nasz żołnierz do nauki, naw et w dzień urzędo­
wego w y]Scz\ nku.

P o  egzam inie odbyło sty, rozdanie zdolniejszym uczniom nagród 
" r Postaci -książek (Sienkiewicz, Micki.ęwicz i iii.) lub pięknego 
albnm m iasta. K rakow a (w w jk o n an iu  a rty s ty  m alaria,-Tondossj) 
z dodatkiem  życiorysu Koś/iuszki.

W  prżeigówieniacli, k tó re  zakończyły tę  uroczystość, p rzedsta­
wiciel w ładzy wojskowęj podnosił'Znaczenie tych  kursów ’ dla woj1 
^kowości i w yraził gorące uznanie dla T ow arzystw a Szkoły Ludowej, 
które podjęło zadanie ksz ta łcen ia  żołnierzy. Zaznaczył on, że i przy 
W-.jsku są szkoły u  k tórych żołnierze śię uczą, lecz praca, podjętą 
Przez uie-facliowcow, ty lko  słabe może dać wyniki.

K ursy  t® .nie rozw inęły się jehzcze w tym stopniu, ażeby 
Mogły w ystarczyć potrzebom ale n;vljo złożyło się k ilka przyczyn.

W- pierw szym  rzędzie Tow arzystw o samo nip*stworzyło dotąd 
ijeszcze dla ludności cyw ilnej tak iej ilości kursów  dla analfabetów,

g ę b y możjła było zaspokoić 'b rak i w nauce pisania i czytania. 
Poszczególne Koła jeszcze i l e  zdobyły się na ty le ' energii, a-by 

pierwszorzędny obowi^zsk obyw atelski w prowadzić w  czyn. 
fńery wojskowe znowu odnosiły się do w szystkich usiłowań społe­
czeństwa w k ierunku  oświatowym z początku z dużą nieufnością, 
p dzono , Se z chwilą, k iedy  społeczeństwo podejmie akcyę oświa- 
r , '\ą  Wśyód jsołniorzy, w ślad za akcyą k u ltu ra ln ą  w kradną się 

?  .szeregi1.' wojskowe i w pływ y polityczne, a przez nie osłabi się
l^gor wojskowy, zniknie w ym agana subordynatya  żołnierska. To 
•*ty oliawy ,s.fpr. decydujacyc.li w wojsku.

Złam anie nieufności w tym  k ierunku  wymagało stosunkowo
hiższeg-o czasu. I  udało śię w ćeszc-ieszczęśliw ie przekonać najpierw 7 
VoM endantnrę w K rakow ie, że.lnietylko nie grozi żadna obawa 

l,  ̂ Mńiiehia karniłSói wciskowej —  ale owszem żołnierz oświecony 
pojriiuje obowiązki żołnierza. N astępnie zapełnienie żołnierzowi 

,msli na | f ecz pożyteczną ma dla niego i pod względom moralnym 
. Miosłe znaczenie. Próby{*fc podjęte w  tym  kierunku w  K rakow ie 

kilku innych m iej^cW ościacli, przyniosły w spaniałe rezultaty . 
W abet pom yślnych w7ynikówr pracy  między żołnierzam i należy 

Zin • t I C '^ y s t k i u  Koła T.*jS. L. wr miejscowościach, w których 
śię żołnierze. — aby kursa dla żołnierzy analfabetów7

Uip ano ' W ojśkowość’Kdzisiaj węyraża się M  z ogromiięm uzna-
T. S. L. za jego pracę, przeszkody więc z t ^  strony są 

Vle że usunięte, a spraw ozdania z działalności Kół, k tó re  już 
\V(lJ-Wym teponie. kursa tak ie  w7prow7adziły, świadczą, że praca, to 

Kęzna i owocna pod każdym  w7zględem.

16?
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Żołnierz po wryałnźe.nin sw oich la t  służby pow raca do rodzin­
nego gniazda, zak łada tyłlzin j, i sta ję  się odraza obywatelem  kraju. 
.Posiadłszy zaś przy wrnjsku umiojętność czytania i p isania chętnie 
kształci się dalej i uśw iadam ia pod względem społecznym i narodowym-

W  tych  dniach we Lwowie odsłonięty będzie pomnik B ar­
tosza (lłowackieg'0.

(-zemżś- on nam jest, ten  chłop sierm iężny, że postać jego 
w spiżu odlewamy i czci pokoleń przjsśzlych przekazujem y?

Nie wiemy o nim nic. Z mroków doli Chłopskiej wywołał go 
Naczelnik i w wiosenne racław ickie słońce rzucił.

Chwila. H uragan  białych sukm an i 'ja sn y c h  kos. On natężcie- 
(jjfcwila. «ĘoSy i sukm any ,św iec i szkarłatem  krw i.-O n w spiera 

się na arm acie i Naczelnikowi do nóg-kłania."
. A  potem znów mrok. On ginie pod Szczekocinami, ale ja k  — 

już n ić ' wiemy. Ju ż  .gt> nie widzimy.
I za, tę  racław icką chwilę kocham y go i pomnik mu stawiamy- 

3 fTie jem u 'ty lk o , — w szystkim  jego bezim iennym  towarzyszem , tym. 
co w raz z GrłOwackini szli „na Moskala*', — szli. bo ich pow ołał Na­
czelnik. szli bronit'- zag-ęnów, nie w łasnych wprawdzie, ale o.d wie­
ków z dziada pradziad-ą. upraw ianych.

A do a tak u  szli z tą 1 :samą mocą, z tym  samym drnzgpCącyffl 
wściekłym  rozpędem i zaciekłością, z jakim  dawniej —  gdy stal 
jęszcze zrąb Rzeczypospolitej, n a  T urków  i T atarów  uderzała hu- 
sarya, z jakim  później ułani szarżowali ^gardziel ŚomO^Sierfy, -  lu f 
to '.je d n a  k rew , jedna  dusza, jeflerf charak ter. clioć^Śi '•—  pasierby*! 
tamci drudzy —  uprzyw ilejow ani, j  trzeba  im było, tym  siermiężnym, 
tylko wolności, aby  okazać mogli, ja k  bardzo praw ym i synami 
Polsk i być wodni.

T rzehą , im było wolności i ziemi. Ziemi karm icielki. z która 
zrośli wszelkiemi drgnieniam i myśli, w sz e lk im i pragnien iam i duszki 
1 ziemi i wolności nie dali sw oi, choć chcieli, dali - obej-
W tedy  dla w szystkich tych. k tó rzy  chłopa polskiego za tępęg jl 
glebae cidąeriptus, uważali^ zdaw ał się przychodzić koniec Polski- 
Nie ^tniano nawre t pi'zypuszczać, aby  chłop po wńeczńe czasy dkl 
,,oswobodzicieli“ wulzigćźin^ci nie zachował. —  nie śmiano nawe* 
w ątpić, że pomiędzy Społeczeństwami poRkiem a chłopem pow stał*1 
jakaś* przepąść ,'1 ja k iś  przedział $traszliwry, którego naw et w ieki Wft 
pełnić nie zdołają. Zdawmło się^, że chłop io h d a ro w a n y “ przestał 
być  już k rw ii^ z  krw i i kością z koścji narodu.

B luźnili cłiłopu polskiem u — nie -wszyscy.
W  c is z t  i tajem nicy znalazły się  jak ieś ręce odważno a ciel" I 

pliwe, co rozpalały m aleńkie, drżące, rzadkie św iatełka. Rozpalał?!

T. B uła

Ku czci Bartosza.
(Z powodu odsłonięcia pomnika we Lwowie,)
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1 szły dalej. W ia tr  gdzien iegdzie■ śjwiatła g-^sił — gdzieniegdzie 
dalej płomyki jflfcnosił. P ra c a  szła mozolna i niepozorna —  ale nie- 

■UStanna. Aż w reszcie k ra j cały pokrył się morzem drobnycii św ia­
teł, — a od nici] zaczęła bić łuna ta k  silna. M  nawpi, najw ięksi 
m iedowiaikowie ją  dostrzegli.

A  Od morza św iateł zaczęło iść 'o ży w czec iep ło , pokazująęe, 
że, to nip.’ był i i'n i s. lęcz i 11 i t i u 111 P  ó, 1 o n i a ą, t f j  Polski notwej,, 
silnej, 00 już nip na jednym  uprzywilejowanym i lecz na w szystkich 
stanach sią opiera, i c6 . u p o d s ta w 'm a  (kwiecony, obyw atelskich 
praw  swoich i obowiązków świadomy, } ro l* ||h i l u d !

W ięc nie B artoszow i samemu pópniikjt#ń staw iam y Staw iam y 
go w szystkim  jego w spółbraciom : tym, -& r przed nim kurpiow skie 
Puszcze od szwedzkich najazdów' b ro n ili , '—  tym, co pod Pskowem 
i Połockiem m oskiew skie ostrokoły pod ‘gradem  kul siekieram i rą ­
bali — i tym  toż, 00 w unickich eerkw iach m ęczeńską śinierc.ńf gi- 
lięli. —  i tym, co dziś po tam tej stronie k o rd o n u ,. o polską szkołę 
i polski język  wależą. — tym  nakoniea, co k ie d y ś  tak  ja k  B artosz 
Głowacki. o Polskę niepodległą śjłą  gjjX upomną! ł-

Polska Macierz Szkolna.
W dniu 1 1 -ym cżerwcą b. r. przez w arszaw ską komisysę gu- 

bernialną została zatw ierdzona nfsteiwa Polikiej'(M acierzy Szkolnej 
dla Królastwm Polskięgo. *)

W jB oszła po k ra ju  now ina '•tóftosmt —  pisze K urjer■ W arsza­
wski —  ustaw a M acierz^ Polskiej uzyskała, gankcyę władzy, 
a item  samem społeczeństw'o nasze zdobyło praw o do pracy legalnej 
nad rozwojem oświaty. N ik t już nam  zabronię, nie ln o ż l zbieranid  
tunduszów na  cele szkolniehya, n ik t biurokratymzhem ,.nielziaS nie 
sparaliżuje dążeń hum anitarnych, skierow anych ku pomnożeuiu szkół, 
ochron, czytelń, bibliotek publicznych i t. d.

a o h , ta  1'adość nasza  brzm ieć musi dy^m ansem  w koncercie 
Ittdijw cyw ilizowanych, bon trudno., uw ierzy ćjiiże dziś dopiero zdoby-' 
"B n y  praw o ta k  na tu ra lne  i ta k  dawno innyrm narodom przyznane

*) Z a ło iłc iflam i Towarzystwa Polskiej Macierzy Szkolnej są pp.: Henryk 
BtónkiW ios, Antoni .tfsucliowskj. Piotr Drzewiecki. Dr Jan flarusewioz. Ignacy 
Arzanowski, Stanisław Libicki, ks. .łjt*n "ćfcralewski. Kazimierz- Arkuszewski, 
" acław"-!Brygiewię^ i M ieczysław B r^ ziń |k i.

Zatwierdzenie .Towarzystwa Polskiej Macierzy Szkolnej nastąpiło na po­
jedzen iu  komisyi gubermalne-j. w której brali udział: wieegubernator warszawski 

ar- Wrewski, prezes ,,IZby,tsądowe] Ozebyszew, radca prawny rządu gubernial- 
llf!go, adw. Markowski, oraz trzewi sędziów gminnych z wyboru, a mianowicie
13P.: Potulicki z Oltbr. Prus-Przoździecki z Wawra i .Bogatko powiartu nie- 
s2a\vskiego.

WyjaSnieniS, im ieniem  założycieli MacierzyUskładał na pofeied'zenin tem  
yjecenas Antoni Osuchowski, który zresztą, jak wiadomo, był duszą prac orga- 

izacyjnych przy założeniu Towarzystwa. Na dzień ś  lipna wyznaczono W alne 
.grom adzenie w Wwszfciwie. w sali Stwwarzysaenia Techników (ul. Włodzimier­
z a  L. 5)
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lub przez rye zdobytej Ten i tryum f* późny, to polskie nareszcie, to 
brzm i ja k  straszne oskarżenie, ciśrfięte w tw arz biurokracyi.

Ale nie pora na żale i elegie! W  pochodzie cywilizacyjnym  
ludów jesteśm y m aruderam i i trzeba  .skupić całą enefcgią!narodu, aby 
powetować z w ło k ^  aby dogonić* czas, nie z w łasnej winy stracony j 

Czas już najw yższy, aby zoiyentow ać się w realnych zdoby­
czach nowej epoki i na podstaw ie tych zdobyczy 'rozpocząć pracę 
pozytywną. Byłoby niew ątpliw ie- błędem fatalnym  przeceniać te 
okęuchy wolności, k tóre  rzucono łaskaw ie zgłodniałemu społeczeń­
stw u i w  źle zrozumianem „paruo contentum esse‘‘ w yrzekać się 
dalszej w alki o jaśn iejsze ju tro  narodu, ale^hyłob*! równieżRbłędeiu 
karygodnym , lekcew ażąc okruchy zdobyte i grzęznąc w polPyko- 
manii, zaniedbyw ać w yzyskanie "sw obód przyznanych. Przyszłość 
przyszłością! Nie w yrzekam y s ię  niczego i w alczyć o n ią  będziemy, 
póki piersi polskiej starczy  oddechu, ale musimy już mzisiaj stanąć 
na gruncie realnym  i wszelkich sił dołożyć, ab y .to . 50 w garści 
trzym am y, obrócić na jaknajw ńększą korzyść społeczeństwa.

.Macierz P o lska  to nie zwykłe stow arzyszenie hum anitarne, ja ­
kieś tam  jedno z  tu z in a ,— to insty tucya, k tó ra  w dziejach narodu 
ma odegrać rolę pierw szorzędną i dlatego każdy obyw atel powinien 
sobie mieć za św ięty obowiązek zapis^ćfeię w pecjjet jej-mzłonków- 

, P ragnęlibyśm y, aby ta  pobudka m iała dźwięk gromu, k tóry  
usłyszy k ra j cały z jednego k rań ca  na drugi.

Pragnęlibyśm y, aby. na ten  apel obyw atelski odpowiedział 
cały naród ogromnem i potężnem Jestem ! 1

"Prawni członkowskie „M acierzy44 zdobywa każdy za jedne.go 
rub la  bocznie, za 8 1/ ,  kop. m iesięcznie! .S s  fgi stać naw et naiuboż- 
szycb, a dópiero w tedy, gdy  nie tylko bogaci, lecz nawet- ubodzy 
złożą grosz swój w dowi na  ołtarzu „M acierzy41, będzie ona zdolna 
odrobić praM  zaległą, użyźnić pod siew (Kwiaty tę  ziemię polską-, 
k tó ra  nie z naszej w iny od la t ty lu  leży odłogiem.

M aruderam i jes£eś'my i gonić musimy tych, k tórzy  w szczę­
śliwszych w arunkach  by tu  od daw na m ają swoje „M acierze’4, odda- 
wna- już plon zb ierają  z ich pracy  ku ltu ra lnej. W  Czechach praw ie 
każdy  rzem ieślnik, każdy robotnik, każdy cliłop, bez 'względu na 
program y stronnictw  politycznych, je s t członkiem „M acierzy" 1 w ła­
śnie, dzięki tej olbrzym iej organizacyi dem okratycznej, dzięki tej 
powszechności, in s ty tu c ja  ta  s ta ła  się słońcem swojej ojczyzn)1- 
M iałożby inaczej być u nas, gdzie mrok jJ s t  gęstszy, gdjzie stokroć 
w ięcej chw astów  zagłuszyło pola. gdzie dusza narodu nie woła, lec# 
krzyczy o p racę nad  ludem ?!’4

F a k ty  i cyfry uzasadn iają  i radość, jak ie j w yiaźćin je s t po­
wyższy a rty k u ł h u rjera  Warszawskiego, i poozuoie ogromu obo­
wiązków.

N a jedenaście milionów' m ieszkańców cztńry zaledwie tysiąc? 
szkół elem entarnych, gdy powńnnoby i c |  istnieć, co najm niej dwra ł  
dzieścia tysięcy! Cztery tysiące nauczycieli ludowych, z których 
zaledw ie ,parę setek  odpowiędnio uzdolnionych i przygotowanych-
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- Spraw a w ytw orzenia ‘sił najicżycielskich je s t dziś jedną. z naj­
pilniejszych w K rólestw ie i jednem  z najw ażniejszych zadań Ata- 
cierzy. Rozumiejąc konieczność- przygotow ania zastępu nauczycieli 
ludowych, grono osób. znanych z działalności .społecznej, p rzystą­
piło do założenia sem inaryum  nauczycielskiego.

'Szkoła ta  pow staje z inicyatyw y pp.: H enryka Sienkie­
wicza, m ek A. *0§uehowskiego, A leksandra Głowackiego (Bolesława 
P rusąj, lir. .A dam a K rasińskiego, b ar Leópojda K ronenberga, lir. 
M aurycego Zamoyskiego, d ra  S tan isław a H assew icza, K arola Czar­
nowskiego, inż. Piotra-'-D rzew ieckiego i inż. Czesława R larnera. 
W yżej wymienieni upoważnili mec. Osucliowskiego do w yjednania 
pozwolenia na założenie szkoły i w zaw artym  akcie rejeutalnym  
omówili stosunek w zajem ny uczesniiitów  dotychr.zasowJrph oraz 
przyszłych spółki, k tó ra  szkole, prowadzić bidzie. Ma ona pow stać 
w Ursynowie, pod W arszaw ą, k tórego w łaściciel, hr. Adam K ra­
sińsk i,1 ofiarow ał na  ten cel obszerny pałac. Do urzeczyw istnienia 
tego p ro jek tu  potrzebny będzie fundusz około 150.000 rb., dotąd 
na pokrycie tej sumy zdołano zebrać już (101.471 rb., k tó rą  to sumę 
z chwilą podpisauia umowy, mec. Osuchowski przelał do dyspozycja 
Komitetu. lnicyatorow ię nip, tracą  nadziei, że społeczeństw o pospie­
szy z pomocą, b£ ,uzupełn ić  b raku jącą  sumę jaknajprędzej z uwagi 
n a  to, iż wobec żywiołowej dążności do f^w iaty, brak miuczycieli 
ludowych je s t dotkliwy, a zaradzenie temu sta je  się jedną z po­
trzeb  najpilniejszy* h.

Jednocześnie w 6-tyin num erze „$zkoł$ Polsk iej '11 ukazał się 
program®jopraćowany dla powyższego semiiiarynm. Odbiega on od 
szablonu zw ykłych program ów i s ta ra  się uwzględnić najnow sze 
poglądy na  c e lr  i środki pedagogii i ychow ania narodowego.

Ze p raca  pod tirmą M iieicrzy w artkim  prądem  pójdzie po 
'kraju, to jest, najzupełniej pewnem. iSioujawnioiiyoh jeszcze Kół dzi 
siaj juz mamy w K rólestw ie kilkadziesiąt, a zaraz na drugi dzień 
po ogłoszeniu faktu, iż władze zatwierdzimy ustawę, w W arszawie 
w. sali resursy  - O byw atelskiej odbyło Się zebranie organizacyjno 
członków jednej z sekcyi, m ianowicie „Koła śródm ieścia'1. Przew o­
dniczył p. Ju lian  Adolf Św ięcicki; przystąpiono do podziału pracy 
w Kole, tw orząc 6 sekcyi poszczególnych, m ianowicie: 1) ksztąłce- 
nift analfabetów ; 2) elem entarną; un iw ersy tetu  ludowego 4J czy 
te ln i; (5) bnausow ą; 6) oi-ganizacyjną i sta tystyczną. Do zarządu 
..Koła śródm ieścia" w ybrano pp.: Cęysing«rówiię, -lakimiakową, 
Kociołkiewiczową, ks. R. Pozowskie.go,- T. Sierzputowskiego, Przy- 
bylskiego, I. Stołągiewic.za, mec. W . K rypskiego i K. Suiweckiego. 
N a delegata „Koła." w zebraniu .Ogólnem „M acierzy" wybrano p. 
Lud w i k a Z i e 1 ińsk ieg o.

U jaw nieniepie się M acierzy w K rólestw ie 1 możność rozpo­
częcia' p racy  - ku lturalnej i oświatowej wśród ludu to najw ażniejsza 
zdobycz narodow a, ja k ą  nairi przyniosła bogata w w ypadki chwila 
bieżąca. ■
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Zjednoczone Kolo Ziemianek.
Pod nazwuypowyższą pow stała w początku r. b. w W arsza­

wie kobieca R^wtifeaa la  centralna. g rupu jąca w szystk id  istn iejące 
dawniej p row incjonalne K ółka ,.P racy" (wśród których is tn ie ją  
juz 4 K ółka kobiece w łościańsk iej' w jedno ogólne Kóło.

Z. K.' Z. mai na celu łączność pracy' kobiet polskich w duchu 
narodowym, w dziedzinie w ychowania. życW ’Społecznego i ekono­
micznego. dążenie do podniesienia poziomu w ykształcenia, udosko­
nalenia- i etycznego w yrobienia kobiet, a także pozyskania dla nich 
szerokich praw  obywratełsk'ich.

Do. osiągnięcia tych  celów Z. K. Z. dąż^ń bodzie: 
fc)( drogą badan i -Studyów nad spraw am i wychowawczemu 

społecznemi i ekonomiczne.ini;
I>) zakładaniem  lub współdziałaniem  w organizow aniu przed'-' 

sięwzńęć uzyteczno^gi n jib liczńej;
c l  zakładaniem  księgozbiorów, czytelń, mużoów i t. p. 
d) urządzaniem  odczytów i pogadanek;
ń f  wydawaniem  i ulepszaniem  polskich podręczników  i broszur 

oraz pism peryodycznyph:
/ )  udzielaniem porad i inlbnm kiyi swym członkom; 
g) kształęSniem  i wysyłaniem  na_ żądanie Kółek in struk to rek  

zawoyl,owych.
K ółka rządzą się autonomicznie, t. j. m ają w łasną ustawę, 

zarząd, ógólne zeb rau ij, oznaczają normę składek od sw^cli ucze­
stniczek, a do kom itetu Z. K. Z. w ysyłają, stosow nie do liczby swych 
człęnków, jedną delegatkę w stosńuku 12 -członków danego Kołka.

N ależenie do Z. K. Z. nie przeszkadza, aby Kółka, sąsiadując-e 
z sobą, łączyły się^dowołuie w w iększy a^spół w celu oiganizow a- 
nia zjazdów, w ystaw , — Sednem .słbwem, w yw oływ ania ruębu  na 
prowm cyi. ■

Zjednoczone K ółka opłacają na r|'$ez Z .K . Z., p rzy  w stąp ien ia  
do takow ego wpisowe, w ilcłsci 3 jrb.. u raz  składkę roczną, w ynoszącą 
również 15 rb. Członkowie wfKółkach opłacają wpisowego jednorazowo 
dwa złote (30 kopg i dwa złote rocznej składki.

Sprawra m rK o ła  zaw iadują: a) W alne zgrom adzenie, b) K om itet 
ogólny, c) 1 Zarząd Koł% d) Komisya rew izyjna.

Ogólne zebranie Z. K. Z w ybiera przez głosow anie do Komi- 
,(ętu na la r ’3 dziewięć delegatek ze specyaląem  przeznaczeniem  po 
trzy  *«fsdby do zajęć w poszczególnych w ydziałach K om itetu: 1 ) w y­
chowawczym, $ j Społecznym i 3) ekonomicznym. K om itet zatem 
utw orzony zostaje': z delegatek* :M  Kółek i z 9-ciu delegatek, w y­
branych  przez Wa^a# Zgromadzenie.

PliKomiiJet dzieli się ńa w ydziały: a) wrycłibwmwrczy, b) społeczny 
c) ekonomiczny, O Torganizacyjny.

Nii pierws-zem W alneni Zgrom adzeniu, k tó re  odbyło rsiÓ 
w W arszaw ie w dniachrKb, 27 i 28 m arca Z. K. Z. ukonsty tuo­
wało się, w ybraw szy na przew odniczącą przez ak lam ację , znaną
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powszechnie w k ra ju  ze swej działalności obyw atelskiej, pan ią  Ma- 
r f e  K leniew ską z Kluczkowić. (gał), lubelska). N*» wice-przewodni- 

rbzące w ybrano: do działu ekonomicznego p. ('horom anską, do działu 
wychowawczego p. .Jadw igi, W arnków nę, do dziąłn społecznego 
p. M aiy§ K retlpiw ską. Obowiązki s e W te fk i . a zarazem  i re ­
daktorki organu Z. K. Z. p. t. ,[Świat kobiecy:‘ pędni p. Maryn. 
Karczew ska,

Z. Ig. Z. rozwinęło odrazu h a rd z i in tensyw ną a w ielostronną 
działalność i ną podstaw ie opracow any cl i dla każdego działu progra 
mów. W Htafcre$ie j j r a ig y  e k o n o m i  o z u  e j  Z. K. Z. staw ia 
sobie następujące zadania:

1)  W ykaząi^ę, za pomocą danych sta.t.ystycznjol). z n u ż e n ia  
wytwórezego gospodarstw a kobiefcfcgój w ścisłym zw iązkn z 'gospo­
darstw em  lHnem .

2) Zbadania, jak ie  działy gospodarstw a kobiecego w obecnych 
w arunkach rozbujać należy..

<p Z akładanie szkół iaoliowycłi' gospodarskich.
•i) W ysyłanje wykwalifikowanych'. instruk torek .

i .5) O rganizow anie związków hodowlanych.
6 ) Wytw<irzpnie jspecyalizacyi i u jednostajn ienie wytworów.
7J  Zakładanie spółek handlow ych i w yrabianie rynków  zbytu.
8) W jatwbrzenię k redy tu  drobnego.
?X d o sta rczan ie  na dogodnych w arunkach maieyyałów wy­

tw órczych .
10 ) D ostarczanie dobryóh i tanich  narzędzi.
1 1 ) Zaszózepianąe r£asad  kooperacji.
12)1 W ykazanie  znaczenia rachunkow ości ,ve wszelkiej pro- 

dukcyi i opracow anie najdogodniejszej formy
Id ) R ew izya w ynagrodzenia służby i łaehow ych pomocnic.
14) Rew izya sposobu żyw ienia i pomioszcząnia służby w róż- 

Kj.ch .okolicach k raju .
15) Rozwijanie drobnego i domowego przem ysłu w iejskiego 

dla podniesienia dobrobytu u ludu naszego.
1 6) Zbadanie, iak ' przem ysł.w  danej okolicy ina szanse rozwoju.
17) Zastosow anie do przem ysłu domowego wszelkich pomocy, 

wymienionych w poprzednich punktach.
jifT rograra d z i a ł u  o ś w i a t y  l u d o w a ’) obejmuje:

A) D ś  w i a t a &fc4 r *S-z e g-tr }p o k o Le n iii. ’
1 ) Rozpowszechnianie wśród w ościan pism przeznaczonych 

dla ludu, ja k  „Zorza,". Ł G aze ta  Św iąteczna11, „Prom ień Polski" 
Lyfciród'1 i. t. p.

^ . Z a k ł a d a n i e  przez włdScinu Kół, którnby wspólnemi siłami 
Prenumerowały powyżSzo pisma i zakładały księgozbiory i czytelnie.

3) 'Zasijanie pism ludowych artykułam i, pracam i i koraąponcyami.
•4), iacJięcanie w łościan zdolniojś&ych do pisania korespondencyi.
5) \\Tyd iw anie katalogów roziunówanych.

H L  £0., B adanie upodobania ludu w czytelnictw ie, J  kierow anie się 
Dni w wyborze książek.
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7) W pływ anie na w łaściw y rozwój w k ierunku lite ra tu ry  ludowej.
8 ) U rządzanie p‘o wsia< h i m iasteczkach odczytów ludowych.
9) K ształcenie i rozsyłanie in struk to rek  w działach ogrodni­

ctw a, gospodarstw a kobiecego, hygieny i t. p.
B) O s w i a t  a ni ł o d z i e  ż v :
ł ) P o p ie ran a : projektow anego sem inaryum  im ienia Q rzeszkow pj-
2) W ysyłanie dla studyów  nauczycielek w ybitniejszych za­

granicę.
3) Zachęcanie i inform owanie o sposobach zak ładania  ochron 

i szkół w iejskich.
4) O głaszanie konkursów  na  podręczniki szkolne,
5j U łatw ianie młodzieży w iejskiej poznania k ra ju-o jczystego  

w trzech zaborach za pomocą w spólnych wycieczek.
$), U rządzanie w ystaw  i jarm arków  na w yroby młodzieży i  

w szkołach zawodowych.
7) U rządzanie wycieczek wspólnych, mających na celu bada­

nie szkolnictw a ludowego wógóle.
8 ) Zbieranie m ateryałów . dotyczących szkolnictw a ludowego 

w stałym  kontakcie z projektow anem i kołam i M acierzy P o lsk ie j." j
W  d z i a ł  e w  y c h o w a w e z y ,ru Z. K. Z. dążyć będzie do
1 ) wyplenienia w ludzie szkodliwych nałogów. w ]irow adzenia«  

karności, rozbudzenie poczucia obowiązków i poszanow ania praw ;
2 ) jasnego uświadom ienia potrzeby w prow adzenia prany fi­

zycznej w całokształt w ychow ania pryw atnego i szkolnego celem 
zam iłowania i rozbudzenia poszanow ania dla pracy fizycznej; w ęB  
w szystkich sferach. Bównocześnie zw alczać będzię manię kosztow­
nych sportów ,

3) usunięcia nieum iejętnego stosow ania z pryw atnego wycho­
w ania i ochronek metody F joęb la . k tóre  zabija w dziecku indyw i­
dualność i przedsiębiorczość a przyzw yczaja do nieprodukcyjnych 
zajęć. W  tym  celu Z. fc. Z. będzie się *fairało o w ytw orzenie dla 
wychowawczyń odpowiednich szkół podług najnowszych w ym agań;

4) zakładania i popierania jaknajw iększffi ilości szkół śred­
nich zawodowych ta k  w zakresie przemysłowym jakotoż i gospo­
darczym, a także i wszelkiego rodzaju ućżelni. uw zględniających 
indyw idualne zdolności uczniów;

5) um ożhw ianie wszelkiem. sposobami kobietom  odpowiednio 
uzdolnionym dostępu do wyższyfih zakładów  naukowych. kształćonie 
in stru k to rek  zawodowych sliiidu, gospodarstw a, ogrodnictw a i t. p-

6 ) wzbogacanie naszej lite ra tu iy  pedagogicznej przez Ogłasza­
nie konkursów , u łatw ian ie  w ydaw ania i tłum aczenia dzieł obcych  
a  także układanie katalogów  rozumowanych.

W ydział p r a c y  s p o ł e c z n e j  Z K. Z. program Aiwej dzia­
łalności rozszczepia na dwie, dziedziny, k tó re  możilaby objąć k a tu  
chizmowemi formułami a) o b o w i ą z k ó w  w z g l ę d e m  s i ą b . i e 
i b) o b o w r i ą z k ó w r w z g l ę d e m  l u d u .  1

I. .Tednem z pierw szych zadań w tym  dziale byłoby ułożenie 
system atycznego kursu  (katalogu) dzieł zasadniczych. k tó re  prze-
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„czytać trsłeba dla zaznajom ienia się z '.R ów nym i^lęn ien tam i prawa 
ekonomii i historyi. z metodami poozątkoweg '0 nauczania, z zasadam i 
h,yg.ie.ny, pielęgnow ania chorych, z rozwojem T ow arzystw  -sjjółdziel- 
czych etc.

T ak i katalog' oddałby ogromne usługi bibliotekom kółek pro­
w incjonalnych , a zarazem  przyczyniłby s i ę ‘do nadania jednolitego 
k ierunku  pracy  sam okształcenia w całym kraju .

II. U rządzenie w ykładów  p r ^ z  w ybitne siły naukow e s ta ra ­
niem Z. K. Z. dla Kółek. W ykłady  objazdowe byłyby także podo­
bnym łącznikiem  umysłowym między Kołami.

III. Kom unikowanie Kółkom najlepszych metod zakładania 
i adm inistrow ania in s ty tu c ji spdłec-znych, w ypróbow anych ę^y to 
w k ra ju  czy zagranicą. •

IV. U łatw ien ie  fachonego kształcen ia  pielęgniarek, akuszerek, 
.tedczerek; sklepow ych do sklepów w iejskich i spółdzielczych, buchał 
te rek  do h as  pożyczkow o-osżczętlnościowych — oraz zorganizowanie 
kursów  dla panien i pań pragnących się z temi gałęziam i pracy 
społecznej oh^najmić,

'Obow iązki wjabB? ludu są  dw ojakiego, rodzaju: sąsiedzkie 
wobec gospodarzy i p a try ą rtiia ln e  wobec służby domowej i 1'olwar- 
czej. Obowiązki społeoąie zw iązane są tu  ściśle z ekonomicznymi 
i pedagogicznym i: jedna sekoya działać musi w porozumieniu z iu- 
nerni, dopełniając sjm  wzajemnie.

S p ec ja ln ie  do sekeyi społecznej należać będą zadania,, mające1 
na celu: podniesienie dobrobytu, zdrow ia i obycfcrjów.

Jed n ą  z najw ażniejszych dziedzin działalności K oła j&st by- 
gięiiii Indowa.

W  te* miernej "niema żadnych przeszkód, aby najgorliw szą 
czynność rozpocząć ^jakiiajpi^ffzejg—  a  do zrobienia je s t wszystko 
od tuiidamentn.

Sękeya społeczna pow inna opracować wźory dobrych mie­
szkań i zdrow otnych urządzeń — podług już istn iejących  w niej 
k tórych  wsiach, z uwzględnieniem  całe /j^kali od m inim alnych wjr- 
m agań — do wzorowych urządzeń najdoskonalszego typu (1° 
którego dążyćby należało.

Bardzo w ażną na wsi spraw ą ją s ł opieka dla położnic: p rz e ­
strzeganie czystości, .pomoc w por^, u ratow ałyby życie tysiącom 
kobiet i dziegi. W ysyłanie kobiet jn a  k u rsa  I akuszeryjn^- zakła­
danie knjrsów i przytułków  położniczych na prow incyi —  powinno 
liczyć na  poparcie Z. K. Z.

Pożądane je s t w przyszłości założenie w łasnej .szkoły aku­
szerek i pielęgniarek przez Zjedli. Koło Ziem ianek. "Najgorętsze 
usiłowania,,, skierować należy w k ierunku rozpow szechnienia w ia­
domości -z , zakresu hygieny, lecznictw a i stosow ania dezyniekyi.

W  dziale hygienicznym  sek ey a  społeczna Z. K. Z. ma zatem 
»uasjje£pnjące zadanja:

l )  W yszukiw anie k rą ż e k  z zakresu  hygieny 'i lecznictw a do­
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mowego dla polecania it'li .Kółkom, W dalszym rozwoju zam aw ia­
nie tego rodzaju prac specyalnie dla ludu pisanych,

•2) Zbieranie inform acyi z tego zakresu dla użytku Kółek.
Pośredniczenie w nabyw aniu środków dezynfekcyjny cli 

i aptecznych po zniżonej cenie dla aptoczek. założonycli przez Kółka.
4) Zaznajam ianie Kółek z postępam i na polu hygieny.
O b y c z a j  ę. Podnie-ąłeijie m oralne służby domowej i ludu ro­

boczego jes t: zadaniem  pierw szorzędnego znaczenia, ale niesłychanie 
trudnem .

Zjednoczone ll\Vło Ziem ianek wyw ierab może w tym  wzglę- 
clzio, wpływ  ideowy przez połączenie wspólnym  węzłem koląiel d ą ł 
żądycli do w prow adzen i^  w Syęie zasad etykm jchrzeScijańskiej, 
p rak tyczn ie  zaś działać musi w k ilku  k ierunkach  dla um oralnienia 
ludu. Tu należy:

1) W alka  z p ijaństw em  i używaniem  stałem tarników przez 
pogadanki, bfgszury, a przedewszylstkiem przez zakładanie g o sp ó d  
chrześcijanskkdi Inb domów ludowych.

2) Opieki*, ńad  dz iew cM In u . ostrzeganie ich i ochrona przed 
upadkiem  i wyzyskiem.

3), (M irona zw ierząt, krzew ienie ncznę ludzkości, w yplenianie 
barbarzyństw a, są *io bowiem czynniki wysoce kulturalne.

4) Rozpowszechnianie umiłowania.', przyrody., poszanow ania 
drzew przez wysadzanie"; dróg drzewam i dzikiemi lub nawedśowo- 
cowemi. urządzanie uroczystości sadzania drzew i św ięta  kw iatów  
dlii dzieci i Stąidzycłg- oddaw anie im .opieki nad wySadzonemi 
drzewam i i zakładanie ogrodów przy szkołach i ochronach.

5) K rzew ienie zam iłow ania,do muzyki,'.Śpiewu —  przezurżąd-za- 
nio zabaw  Indowych, przedstaw ień am atorskich i t. p.

Z. K. Z. rozwinęło energiczną działalność na polu zakładania 
ochręn w iejskich, otworzyło szkołę dla (fchroniarek a w dniu 7-go 
czerw ca b. r. urządziło w W arszaw ie zjazd ocltroniiirek oraz w y­
staw ę robót dziecinnych z ochron wiejskich.

Zaprojektowanio też założenie szkoły wycjiowawciżo-gospodar- 
czej dla dziew cząt w łościańskich w edług typn i program u, w ypra­
cowanego przez doświadczoną prasow nic ’̂1 na tem polu, pan ią  jene- 
rąlpw ą Zam oyską z Zakopan&go, Szjcoła będzie nosiła nazwę: 
„Szkoły dla córek w łościańskich im ienia Królowej, Jad w ig i"  i mie- 

,ś,w5j się będzie w- 40-morgowyni .folwarku Pogorzel jigub. w arszaw - 
.ska, §t.. poczt. M ińsk Mazowńóękfh k tó ry  bęflzie na  tem cel wziąfcy 
w dzierżawę. Na -fundusz zakładow y oraz u trzym anie sakołj wpły- 
nęły już liczne zapisy.

Do zajiiKrwania sio^Jprawmmi otTganizacyjnemi sokoły im. Kró­
lowej Jad w ig i powołano. zgodnie z p r o p o r c j ą  Zarządu, 2 przed­
staw icielki Z arządu Z. K. Z., 2 'przedstaw icielki Kófefe, p rzedsta­
w icielki opiekunów oraz 2 w łościanki z okolic szkoły.

Na zjeździe Z. K. Z. odbytym  wr dniu 7 czerwca r. b. przy 
udziale 300 kobiet. postanowiono urządzać dofoćzne k n rsa  w akacyjne 
dla ochroniarek oraz Kase Przezorności d la  tychże.

M. "Sti 5
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Praca oświatowa u obcych.
Czechy.

W! r. 1903, pow stał „ U s t  t e  cl n i  w z d e l a w a c i  s b o r  k r a -  
l o v s ± v i  ć e s k e h o ” (C entralny Zw iązek oświatowy -Królestwa 
Czeskiego) zak ładający  po pow iatach i m iastach mniejszych ogniska 
ośw iaty, a le  w yłączył on ze swegó łona TowaŁfcjfstwa polityczne 
i objął tylko same Czechy, inne ziemie czeskie ze*swego horyzontu 
działalności usuw ając. f f r ra n ic e  rozszerza1 i ołfejmuje cały św iąt 

;szeski Tow arzystw o- n-ajnow.sze, .Nawiązane w dzień Trzdoli Króli 
r. 1906, a zowie" się  ono krótko ijjtyaz oswetowy" (Związek, O,świą- 
towy).

T ,*5vaz o$ire.to\yy;‘ ma za pacianie byś kiarowiiikiem, syndykatem  
wszystkimi Tow arzystw  oświatowych i wzywa do fewejjpi* grona 
w szystkich, koigu na  sercu leży ośw iata f  postęp narodu czeskiemu 
i jego w arstw  ludowych. ..§vaz“ ,c;hce więc spełnić m j^l wiel­
kiego dnclia czeskiego. Karola H aylićka, k tó ry  w r. 1846 nj-agpął 
stw orzenia „jednolitego Tow arzystw a kulturnego  (Jedno%  Kofflen- 
skaliA , które,by dało;3 poszczególnym dząściom i członkom narodo­
wego ciała czeskiego: oczy, rozum, świadomość, ducha - ducha 
jednolitego, całego, żyw ego” . Pod tak im  też sztąndareiM /w dniu 
organizow ania Zw iązku stanęli rektorow ie i yraesoEęfwie czeskich 
technik  i uniw ersytetu , liczni posłowie sejmowi i parlam ęhtarui, 
przedstąwaćidfe A kadem ii nauk  i T ow arzystw  wszelkich, zarówno 
naukow ych, ja k  oświatowych i politycznych, przedstawf&ięłe św iata  
m ęskiego i niewieściego, urzędnicy państw ow i i pryw atni, uczeni 
i przeinjufłowcy, zarówno w.iqdpy, ja k  mali. Is tn y  to był wiec naro ­
dowy, na k tórym  walni* słowo m iał prezes oświatowego wydziału 
R ad j narodowej ii.dziekan w ydziału praw a, prof.. .Jarom ir Ćelakoy- 
sky. Pierw szym  naczelnikiem  uvSvazn" jednozgednie w ybrany  został 
profesor w szechnicy praskiej,' dr. Pastrmek, syn ziemi ihorawskiej, 
k t0 ra  dała już Czechom wielu mężów dzielnych, ja k  K aro l ŹerOtin, 
Komenśky, P alacky  imii.

W ieść o powrśj*aiiiu Tow arzystw a, tak  w ażnego dla narodu, 
odbiła się echem tgłbśnem po k r a n ie  czeskiej i wyw ołała wyrazy 
gorące z piersi i u ś l czeskiej. Naczelnym jest tn  gfojf* ksi$ci& 
Lohkow ica, p ro tek to ra  Akadem ii czeskiej, k tóry  na uroczystem po­
siedzeniu mężów* nauki wezwał w szystkich  'ozefekfch udzonych, 
przedewsźytśtkieiii zaś Członków Akademii, a b y  na  nowe Towarzystwo 
zwrócili baczną uwagę i pomocy swej mu nie odmówili.

Ja n  Magiera.
W .edeń.

K u r s a  w y m o w y  d l a  l u d u .  Dr. A nton Q,herh'inde.v zainieyo- 
w ał w.< W iedniu w* „ W ientr Setttement“ (XVI. F ried iid i-K aiser- 
B a ś f t  p2) ludowe ku rsa  poprawniej wymowy. Metoda,. stosow*au'a na 
kursie, je s t oryginalna i dawaś; ma doskonałe rezu lta ty  —  przed­
staw ia się;‘zaś mniej więcej, ja k  następuje.
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Tem at dp dysknsyi ob iera ją  słuchacze sami. poezem, eaje audy­
to riu m  przystępuje do | argum entów  za i przeciw  postawionem u 
tw ierdzeniu. K ażdy z obecnych obowiązany jest w yrazić jakąś 
uw agę o tekaęio . Ma to cel podwójny: zmusić w szystk ich  obecnych 
do p racy  maglowej, oraz zebrać pew ną ilość' z d a ń , w ielostronnie 
i z punk tu  w idzenia danego audytoryum  ośw ietlających kwesty*^.

Jed en  ze słuchaczy musi w yrażone pogTądy spisyw ać na ta- 
blicyj, "streszczając je  k ilku  w yrazam i. M argines, zostaw iony na  ta- 
blieysjfsłużyć ma do pommierowania argumentów gdy gię z kolei przej­
dzie do ich ■segregowania. T ak i „ sek re ta rz '1 uczy się szybko oryento- 
wać w poglądach niąjasno i rozw lekle wypowiedzianych,
oraz stif&żczać długą nieraz gadaniny >\ k ilku  charak terystycznych  
w yrazach.

terdy już kierow nik k u rsu  uw aża ifólć argum entów  za dosta­
teczną, przystępuje  d n ie l i  przeglądu i logicznego uporządkowania. 
N a miejsce „sek re ta rza 11 przystępuje  do tab licy  inny. słuchacz, k tóry  
ma za zadanie w ykreślić w szystkie zw roty uiepotrzebuę' z tem a­
tem  ściśle się niełącząpe, wnioski ^uporządkow ać, podzielić je  ua 
pew ne grupy, np. w stęp, zakończenie, argum enty  pozytyw ne i ne­
gatyw ne etc., —  zależnie od tem atu.

Nakoniec w ystępuje mówca —  jeden, lub naw et dwóch, je ­
żeli tem at nadaje  się • do dyskusyi polemicznej. Żądanie .cli 'jest 
już łatw e. Polega ty lko ,na rozw inięciu tnematiŁ przedtem  wspólnie 
opracowanego. "Wskutek tego, że m a te ry a ł . argum entow y jefcij już 
przygotow any i uporządkow any, liauŚzyciel może zwrócić całą 
uw agę na  form alną stronę mowy: na gesty, zwroty, dobór wyrazów 
in tonaćyę głosu (w \ N iew praw ny orator, zbyt wolno m yślący i w sku­
tek  tego u tykający  w połowie rozum ow ania, po przygotow aniu po- 
dobnem jest w ystanie wypowiedzieć? d łuższą, logicznie zbudowaną 
mowę. P rzy  pow tarzan iu  podobnych ćwiczeń, w praw a w ten  sposób 
uzyskana pozw ala płynnie, ii jasno wysłowić się bez przygoto­
wania.

Na zakończenie w ykładu uczniowie muszą w yrazić k ry ty k ę  
w ysłuchanej mowy. . K ażdy, lub też k ilku zpośród n ich , zależnie 
od liczebności kursu , musi w ypow iedzieć k ilk a  treści'wy eh, jasnych  
zdań o formie w ysłuchanej mowy.

Tego rodzaju  m etoda zmusza mało przygotow anych, a zatem 
obojętnych łjpmHac&ów do u trzym ania  ciągle napiętej uwagi, uczy 
ich logicznie rozum ow ać i daje, wre w zględnie krótkim  czasięj w p ra ­
wę wf w ysław ianiu się. N aturalnie, postępy bardzo zależą od nau­
czyciela, k tóry  musi sam być dobrym, jędrnym  mówcą i mieć prócz 
tego wiele pedagogicznego tak tu .

Podręczniki, k tórym i się częsciiowo dr. O berlander posługuje, 
WU ,J>ie K unst der W i t t  i c li  a ,  oraz angielska broszura:
„How to read, write and debate“, k tó ra  ma zawiera*!? nieocenione 
wskazów ki, u ła tw ia jące  popularne trak tow an ie  naukowyclnftunatów. 
Po polsku wyszło dzieło, mogące w kw esty i "wymowy dać pewne
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wskazówki. J e s t  niem J u l i u s z a  T e n n e r aft „fistetyka, żywego 
słowa“ (Lwów, 1904, w cyklu „ Wiedza i Życie").

K ursa, prowadzone m etodą wyżej o p isa tS g  mogą dać nieoce­
nione korzyści zwłaszcza tam, gdzie chodzi o kształcenie szerokich 
mas ludowych

Niejednokrotnie projekty odczytów dla ludu rozbijały się
0 brak prelegentów ; często posługiw ać się trzeba  ludźmi najlepszej 
Woli, lecz m e dość przygotow anym i do swej roli, a wi^c niezrę­
cznymi- W  dodatku brak. odpowiednich p o d ró żn ik ó w  i wskazow et 
u trudn ia  zadanie. K urs wymowy, prow adzony przefe, zdolnego nau-

|czycie laSi ,może się sljać doskonalą pepin ierą mówców i prelegentów  
ludowych.

Niemcy.

D o m  l u d o w y  w J e n i e .  Kosztem tundaćyi im ienia K a r o l a '  
R e i s s a  w Je n ie , która na te u  c$l przeznaczyła milion marek, 

Istanął lum Dom ludowy według planów architektów Rossbaclia
1 L u ch ta  z ^ ip s k a .

P lan  całego gm achu p rzedstaw ia się w postaci p rostokąta
0 w y m ia rz m 8 0 x 5 0  metrów. Skrzydło wschodnie zaw iera na p a r­
terze czytelnie dzienników i pokój ,do palenia. Toż obok znajduje 
się pokój dla młodzieży, w  którym  porozkładano na  stołach Jgry,
1 odpowiednie pisma i książk i Do sal tych prow adzi obszerna sien
1 garderobą i schodami, prow adząeem i n a  pierw sze piętfo. Zo­
staw ianie w ierzchniej odzieży w garderobie je s t wym agane lecz 
bezpłatne.

N a pierwszem  p ię trze 'm ieśc i się czy teln ia czasopism, z mniej- 
h z ą  sa lką  obok, w której znajdu ją  się encyklopedye, słowniki, dzieła 
Podręczne, oraz książk i świeżo nabyte, — dalej, sale w ielkiej b i­
blioteki Indowej w jaz  z wypożyczalnią. Z arząd  Domem ludowym w y­
konywa Jen a jsk ie  Tow arzystw o Czytelń. T ow arzystw u temu >un- 
'lacya im. K aro la  Zeissa udzićliła zasiłków  na  rozszerzenie biblio­
teki w kwocie 97.000 m arek  i dała mu do rozporządzenia gmach 
bomu Indowego. Czytelnie są  o tw arte  n ietylko w j& ijlpow szednie 

le c z  i w niedziele i św ięta od 9-tej z rana  do 10-t.ej wieczorem. 
Czytelnie w roku ubiegłym  liczyły 158.636 odwiedzających; , zatem 
Przeciętnie 433 ósób dziennie. B iblio teka w ypożyczyła .110.183 tomy. 
U ezba czytelników  w ynosiła 7.012, z tego 5662 z Jeny, re sz ta
2 m iejscowości okolicznych.
■ • W ypożyczanie Jrsiążek odbywa się bez żadnych praw ie for­

malności. Nie po trzeba żadnych legitym acyi, zastaw u, poręczenia, 
w ystarczy  w łasnoręczne w ypełnienie formularza. Mimo to s tra ty  
* książkach sa minimalne. K atalog je st wzorem p rzejrzjg tości 
^  układzie. v

w gm achu Domu ludowego mieści się prócz tego t. zw. Mu- 
^u m  lite rack ie , stow arzyszeń^,. ahonująCe 405 fachow ych nąuko- 

f e jc j i  czasopism, oraz Muzeum im. Sch&ffera, stanow iące laborato-
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ryum  fizyczne, bogato w ap a ra ty  zaopatrzone. W  sali dem onstra­
cyjnej odbyw ają sie czysto w ykłady  przyrodnicze.

Na drugiem  i ^.'zecieui piętrze. rpi,6Szpzą ,’glę: szkoła rzemiosł, 
handlow a facdiowa> szkolŚForaz szkoła rysunku  i m alarstw a, prow a­
dzona pod kierunkiem  młodego m alarza Kryka K nithana. Sale 
wykładow e udzielane' są wszelkim stow arzyszeniom  na  zebrania 
i odczyty.

K oszt utrzym ania Domu ludowego w ynosi rocznie 20.000 marek.
K . S t

Kronika.
Kursa wakacyjne przy uniwersytecie Jagiellońskim w  Kra­

kowie. D la osób, które wypoczynek \vakaoyj,ńy wyzyskać pragną dla 
d|lów nauki, głównie zaś- dla nauczycieli sz.kół ludowych i gości z pod 
obayeh zaborów, zwyczajem lat poprzednich i w r. b.„urządzone będą 
w Krakowi® w terminie pomiędzy 23 czerwca a 23 lipca kurga waka­
cyjne, których program ębejmujo następujące przedmioty. D z i a ł  l . H i- 
s t o r y a , L i t e r a t u r a ,  J ę z y k u z n a w s t w o  i S z t u k  a. Dr. S t aj  
n i  s ł a w  Iv u t r z e b a (godzin I f t ) : „JOmstytucye polskie, w X V I I I  i X IX  
wieku“. Dr. W ł a d y s ł a w  T o k  a jrz ‘djgodz. 10 ): ,,:pzieje W. Ks. Po­
znańskiego od r. 1815 do czasów lifijnowszych11. Dr. " B u j a k  (godzin 10): 
„Uwłaszczenie włościan i kwesty%;włoś«auska w- Polsce w X IX  w .“ Dr. 
C z e r  ma  k ”(godz. 10):' „Dzitije roku 1846 na- ziemiach polskich'1. Dr. W
0 zurt' k a w sk  i (godz. 10):>'„Obecne położenie narodu polskiego pod trzema 
zaborami11.'D r. K a r  bo w i a k  (godz. 10): „Dzieje Komisyi Edukacyjnej"' 
Dr. M. Z d z i e c h o w- s k i (godz. lQj :  „W arn.iki sjpołeyzne i polityczne 
w*RoS$ WT X IX  w .11 Dr. J ł a z a n o w s k i  (godz. 10): pfuryka-polska X IX  w.“ 
Dr. Ł  oś (godzi 10):. „Psychologia iję^yka poiskiegog Dr. K  o p ej- a (godz­
ił 0):,‘ *„.Zaby tki sztuki miasta Krakowa11. D z i a ł  I I .  P e d a g o g i k a .  Del  
S z a r ł o w i j P k i  (godz. 19): „Wskazówki do nauczania historyi11. D i. G r a ­
bo w ski|Lgvdz. 10): „Wskazówki do nahezaulai .literatury11. Dr. P a u 1 i s eh 
(godz. 10): „ Wskazówki do nauczania języka pplskię^h11. D z i a ł  I I I .  X  a u k 1 
p r z y r o d n i c z e .  D.r. B o c h e n e k  (glfjlz. 10): '(„Zarys anatomii”. Dr. i* 
Cl,ad 1 e ws k i (godz. 10^1 „Zasad;, embriologii1-. Dr. N ą t a n s o n (godz. 1): 
„ Wstęp teoretyczny. O elektronach11.' D r. Z a i r z e  w s k i (godz. 3): „ W f  
kłady doświadczalne. O elliktronteh;1. ' Dr. B r i n e r  (godz. 10): „W ynik1
1 zadania .bjjemii współczesnej11.

Zapisy przyjmuje Dr. W . Tokarz, Kraków —  Seminaryum bistr 
ryczne w Collegium Novum.

Opłata wynosi 12 guldenów za całość. Bilet wejścia na pojedym 
czy wykład 15 halerzy.

Objaśnień szczegółowych, jako też informacji- od do kesźtów utrz.y'l 
mania, udziela za zwrotem marki student w-ydz. filozoficznego, J4tanisła'v 
Dąbrowski —  Kraków;, dom Akademicki.

Tow arzystw o Kursów Naukowych w  W arszawie Na ostatnie111 
posiedzeniu organizacyjnem '‘członków nowozawiązująoego się stowarzj'
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szeu ia  |> 1 1 . „T ow . K ursów Naukowych*1 dokonano wybftrn §-ę5lrezłonkóu  
Zaożądu, który ma się  za ją ć  w prow adzeniem  w ż y c ie  całego programu  
kur&ów, opracow anego w łonie. Stow arzyszen ia  Z a r zą d ‘fen sk ładają  pp.: 
dr K azim ierz G hełrhow ski. prof. Igmufly^t K rzanow ski, inz. T io tr  D rze­
w ieck i. .lu lian  'Eberbardt. prof. jLeon K ryń sk i, mec A ntoni O suchow ski, 
ię iż ,'T p m asz  linśk .iew icz i prof. A ndrzśj Św iętochow ski. T ow arzystw o  
K ursów  N aukow ych ma fm celu “ atw iefiio  prftey, naukow ej i udzielani^  
v\y k szta łcen ia  w yższego  osobom, m ającym  odpow iednie do tegó  przygy- 
to w a iie .  D otąd b y ły  prow adzone pod firmą M uzeum 1’rzenięM u i .Rolni­
ctw a kursa przyrodniczo-m atem atyczne i pod firm ą S tow arzyszania  
Pet lim ków  — kursa. techniczne; k tó ie  zostaną  w c ie lc ie  do programu 
ogólnego' T o w a rzy stw a  K ursów  Naukow ych.

Tow arzystw o urządzeń szkolnych i pomocy naukowych 
.Urania . — lt)d  paru m iesięcy  fttnkcyóLiująee w W arszaw ie,

T ow arzystw o  urządzeń sz k o llp t l i  i pom ocy naukow ych „ lir a n ia ” ma 
na celu  zadość uczynić potrzebom  krajow ego szk o ln ic tw a  na polu w.ytwór- 
cżojśri ,Srodkóv ped&gogipznycli. ^ .L im iia '- zdołała .guz, rozrzucić po kraju  
znaczn ą  ilgść  rządzy, u ła tw ia ją cy ch  w p row adzen ie  wt czyn  metodę tpogdą- 
dow ej nauczania . Zarząd T o w arzystw a  iijaw u ia 'sth łą  ten d o n in ę  zastąp ien ia  
w yrobów  cudzoziem skich wyrobam i krajow i mi, urządza własne, w arszta ty  
s to la r sk ie ,, w chodzi w stosun ki z rzem ieśln ik am i m iejscow ym :. Możemy 
już to-raz w rra n ii"  zn a leźć  n ic  jedną rzetffi, jak  np. ła w k i szkolm y 
tabjice. w yroby szk lane, przyrządy fizy czn e  i Ł d.. które są pochodzejiia' 
miu.j|coweg'o.

„U rania" zam ierza stw o rzy ć  sta łe  ńuizouni szkolne, gdzieb y  można, 
bęło zazn ajom ić  siii w kom plecie zb w szo lk iego  rodzaju pom oram i nau- 
ktiwwini. za lecau em i przez pedagóśflk-ę spółczesną. M uzeum tak ie  może 
m ieć bardzo d iu lio sło jzn a o zen ie , gdyż nie każda szkoła  m oże zaopatrzyć  
się  w e w szó lk ie  potrzebno pom oce i uje każdy n a u czycie l nflBE zw iedzać  

łlhnzoa zagraniczny,>. Zam ierżoiiem  jfcst. też  zorg a n izo w a n ie  laboratoryów : 
fizy& znego, chem icznego. b io łog ieznego  i innych z k tórcch  szkółki m niej 
zam ożno, u czn iow ie i sam ouki za n ie w ie lk ą 1 opłatą k orzystać by m ogli. 
A tak iem  m uzeum  i laboratoryach m ogłyby być urządzali^ffi£Śt*m atyczno  
w y k ła d y  z dziedzinę p edagogik i i nauk poSzezefijilnyćh. popularyzujące  
wi&dzę w śfód  m as szerok ich .

O siągni§pic tak ich  ro z leg ły ch  zam ierzeń  n ie  mofeo być u sk u teczn ió w '  
w krótkim  cztiUió, i .. I ra n ia “ w alczy ł?  m usi z trudnościam i natury  
tech n icznej i m ątfcryalnej. Sp odziew ać się  jednak na leży , że przy odpo- 
wrsdniem  poparciu ze^ stron y  ogółu nietędko uczących. a le  i w szystk ich , 
którym  ośw iata  praw dziw a ;ną. sercu leży- —  inStytucya pokona trudności 
i s ta n ie  na silnych’* nogaęb. ku pożytkow i ńhszego szk o ln ictw a .

Kalendarz rocznic narodowych na lipiec.
1. 3e;jm w Lublinie 1.5&9.
•i. Wkroczenie Szwedów do Polski 1U55, kioomn IwwWslde 'otrzymuje tytuł 

1 uiwełrKytetu iStiJO g

Miesiąaznik T. S L. ' '
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4. Nadanie Krzyżakom ziemi chełmińskiej przez Konrada m azow ieckiego  
i 122Ś- jBitwa pod Kłuszynein 1610. Pogrzeb Adama M ickiewicza aj Kra­

kowie 1890.
5. Sejm w Korczynie 1*430. " *
(i. .Bitwa pod Guzowemu z rokoszem Zebrzydowskiego 1007. śm ierć Adama 

Naruszewicza, historyka i biskupa 1796.
7. Śmierć Zygmunta Augusta 1572. - Utworzenie K sięstwa W arszawskiego!

w T ylży 180(7. ■ 
y.j Spalenie' Ńakła przez Krzyżaków 13® .

10. Zwycięstwo nad Tatarami pod Jazłowcem A M  Śmierć Kazimierza iMie- 
.' lefk iego p'ówst,ańca z 1863 'U IBIjS.

11. B itw a pod Zborowem i t. zw. ugoda żborówska. z Kozakami 164S): ;
12. Pięywsza elekoya Stanisława leszczyńskiego w Kole 1704. Zdobycie 

Libawy prŹez wojska rosyjskie 1794. Ks. Rzewuski nakazuje ogólną 
fałobę z powodu wywięSęnia, arcybiskupa Felińskiego 'fto 'Jarosławia przez 
Moskali 18(53.

]M ,  B itwa pod Mętwami między .łanem Kazimierzem i Jerzym I ubomirskim  
i w zięcie do Mewoli królH jSŚI.

14 Zwycięstwo nad ® B |ą  1508.
15. B itwa ^)od Grunwaldem 1410. llozpoczyl™ sfę.yddężęnie W arszawy przez 

wojska rbsyjsko-pruskie 1794. Obsadzenie Krakowa przez wojska polskie 
pod wodzą ks. Józefa 180B. Śmierć Aleksandra hi! Fredry (ojca) 1876.

16. Konfederacja ryarszawśtd bo śmierci Zygm unta III 16/11. Kościuszki 
przedziera się przęn wojska rosyjskie do oblężone/ W arszawy 1794.. 
Założenie Szkoły sztuk pięknych w Krakowie 1873"_>

17. Śmierć krylowej Jadw igi i 1195). Oblężenie Smoleńska przez lloskrjg 1633. 
TJeŁwała o utworzeniu Komisyi Edukacyjnej 1773. Bitwa pod Dubienka 
1792.

lO .-fio łd  Alberta ks. praskiego 1 369 (na sejmići Unii lubelskiej).
214. < Zygm unt A u g u st nadaje przywileje Gdańskowi 1570. W ypędzenie załogi 

moskiewskiej z W ilna 1794.
21. Koronacja W ładysława, W arneńozyka na kfola W ęgierskiego 1440. List 

7ł,Katarzyny II do Stanisława Augusta z wezwaniem  do przystąpienia do 
* Kargowic.y 1792.

22. (Pokój z Krzyżakami w Inowrocławiu 1342. Ihdegacy.i na Sejmie niemym  
w Grodnie podpisuj'©'akt drugierfo rozbioru Polski 1793. Nadanie konsty 
tijęyi. K sięstwu W arszawskiemu przez-Napoleona 1807.

'23. Zwymeśtwo nad (Tatarami pód Woronową 1608 ..
24. W yjazd Jana III z! Warszawy5 nd odsiecz W iednia-16831
23'.“Koronacja W ładysława W arneńczyka na króla polskiego 1434.
26. Sądy Kościuszki nad „terfbrystam i1 w W arszawie 179Ł Urodziny Józefa

1 Ignacego Kraszewskiego 1812. Wybuch powstania ludowego na Ukrainie] 
185)5. ’ '

27. E lekcja  Augustą* II Ę397.
28. 'Sejm Konwokacyjny po śmierci J a d M p  1696.
29. Pojednanic^sig Jana Kazimierza z Jerzyrm Lubomirskim 1666.
30. Śmierć Elżbiety ,.matki królów11, "Żony Kazimierza Jagiellończyka 1505i 

Urodziny Jana Matejki 1&38.
(Bi. Konfederacja warszawska po śmierci W ładysława IV 1648.

Dr- M. G.
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N a posiedzeniu Z arządu jS łó w iij^p  dnia 2$ czerwca b. r. za­
padła następu jąca  uclnva.ła:

Z a rzą d  G łóim ig T. S. ,L. za tc ia d a riiia  K o ła  
m iejscow e, ze W alne Z g ro m a d zen ie  T. 8. L., za p o ­
w ie d z ia n e  na, d. 9 9  i  >0 ę%erwca, o raz 1 lip ca  
b. r. do P rze m y ś l a, o d ro czy ł do d n ia  8, i  9 wrzb'- 
ś n ią  b. r. D o  odro czen ia  W alnego Z g ro m a d zen ia  
z m tis i ła  Z a rzą d  G łó w n y  n iem ożn ość w y d a n ia  na  
czas sp ra w o zd a n ia  za  ro k  1905 , k tó re  o późn iło  

'.•się w  d ru k u  ,v sk y te k  trw a ją c e j od  m ie s ią c a  obło­
żn e j choroby d y r e k to r a  b iu ra  p . J a n u szew sk iego , 
bez sp ra w o zd a n ia  z a ś  Z a rzą d  w  m y ś l  s ta tu tu  n ie  
m o że .s ta n ą ć  n rzed  W alnem  Z gro m a d zen iem . 
K om unikująó* powyższą uchw ałę zaznaczam y że'- wszelkie 

m andaty- delegatów  i uchw ały Kół z powodu W alnego Zgrom adze­
n ia  pozostają w swej mocy i  obowiązują na W alne Zgromadzenie, 
odroczone do nowego term inu.

Z Zarządu Głównego.
Z A R Z Ą D  G Ł Ó W N Y  T. S. L.

r.. &ue.
Okólnik :<2S.»

Do Z arządó w  Kół T. S. L.

Sekretarz; *  
Stefan Natanson

P rezes:
Dr. 'E rnest Bandr&wski
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Zarząd Główny T. S. L. Okólnik
k. 5275.

Do Z arządów  Kół T. S. L.
ijgosiniy' o przesyłanie kwot. które <lo Kół wpynęły z tytułu D am  Naro- 

rodowego H Maja. Wrats t̂e, kwotami należy be/.warnnkowo praosyłaiS, Mo Narządu 
( Iłownego wszelkie listy .zwrćcu-AGyą a to zarówąo wypełnione, jakoteż i puste.

W celu unikniailia możliwy niedokładnośai. o których mówił artykuł 
w ..^Miesięczniku". Zarząd (jłówuy postanowił w roku bieżącym wszelkich starań 
dołożyć, by w szelkie rozdane, listy  składkowe do rąk Zarządu ( i łownego wróciły 
Dla przeprowadzenia Saiśłej ' ą niezmiernie dla sprawy całej ważnej kontroli, 
jesteśm y gotowi ogłosić — po wyczerpaniu wszcłlki.eh innych środków — wykaz 
nnmerów i nazwisk pMiadaczy lis t męzwfóeęn.' oh.

Zawiadamiamy już dziś o Łem Zarządy kół. aby rozwinęły (jnwgiczną 
aSclyę pod tym w igledsin.

K r 11 k 6 «  dnia. 7 .ozerwoa 1806.

Zarząd  Główny T. S. L. Okólnik.
1 ->355.

Do Z arządó w  Z w iązkó w  Okręgowych T. S. L.
Przy układaniu listy  osób. uprawnionych do udziału w tegorocznciU Wal 

nem Zgromadzeniu, stw ierdziliśm \. że bardzo w iele kó ł nie podało nam. ani 
Zarządu fimmkjBtf. ani delegatów. wybranych prsez Walne Zebranie Kół. Nadto 
z wielu Kół podano nam. jako delegatów. tak ich  członków Zarządu Koła. którzy 
i tak maja. prawo brać udzfgł w Walnem Zgromadzeniu T S. L. Podajemy 
niuiejszem Zrffządowi Okręgowemu wykaz obu katagoryi Kół z jego okręgu 
i prosimy o spieszne 'Uregulowanie tej sprawy buz czego nia możemy wysyłać  
listów  uwierzytelniających dla usKOskników Wlneg-ft  Zgromądzcnir S 1 

K r a k ó w. dnia 1 £ czerwca lyOti.

Zarząd  G łówny T. S. L. £)kńlnil;.
L. k>łi$5.

Du Z arządó w  Z w iązkó w  Okręgowych T. S. L.
Wobec otłzymairggit, zawiadomienia o, k. N am iestn ictw a. iż wiele kół 

T. S. L. iaktyczIWie nie zostału przy zawiązywaniu zgłoszone w myśl wymag-ati 
ustawy o stowarzyszeniach % dnia 15 listopada lsi;7 L. lód Dz u. p.. z drugiej 
za.| strony. Ża istnigje pewna ilość Kół nieczynnych, które przez władze uznane 
■/Ostały za nigis#niejąc«, Zarząd tiłdwayy postanowił za pośrednictwem Związków  
Okręgowych uporządkować ten stan prawnych 1 8. P. do władzy
(Jąłem przeprowadzenia toj akcji wzywamy upr.zejmie'Szanowny Zarząd Związku, 
by w  jak najkrótszym ozątsie przeprowadził prjęz; delegatów swych lustraoyę 
ostateczną tjch  Kół F. !?.L. w tam tejszym  okręgu.które minjy woz.wań ipouaglaiń 
nic dają znaku życia, nio Odbyły "Iwk ostatnich lataćh Walny oh Zgromadzcu 
nic i  -ogłosiły lub nie podały Zarządowi Związku Składu swych Zarządów, na 
pisnra i wezwania Związku nio, odpowiadają i wogfile. klóryali '.Stosunki m iej­
scowe nie dają gwaranoyi. że Koło dane ma warunki-i daje pewność trwałego 
istnienia i rozwoju.

O ile da siu w i)i£8żyiui.ym dotąd Kole obudzi żyoie i reorganizacyó 
pAeprowadziC. należy zhaflafi. czy prfcy zawiązywaniu Koła wypełnioną fpnnal- 
•n«3ei prawne, wyżej powołaną ustawą nakazane. .Tftsli u> sir dotąd nio-stało, 
należy o tein zawiadomił- Zarząd Główny, który lyttłn WogMiJał potr-zobnych 
wskazówek i formularzy do wniosienia potrzebnego podania.

jeśli brgsumaeyi Koła nia. d:t się przeprowadzili, jeśli środki do ożywienia 
Koja okażą s'ię lu-zt i-cutrczne, należ\ przodsfewj,? Zarządowi >Iłównoum wnit^ek 
na formalne rozwiązanie Koła. W  tym  wypadku należy zbadać, w  porozumieniu 
z ostntniemi członkami Koła.*®y nie pożbstął po ltole jaki majątek w jpatWi*- 
książkach lub inntyali rucbomoSoiaoh. .Jeśli poztótał. należy przesłać go._ Zarzą­
dowi Głównemu wraa z księgami administ-rswyjnciui Koła,, jakie się odnalesc 
zdoła. Zarząd ( KwiTyt'zgłosi wóweząt do władzy .rozwiązania Koła. -



. M I K S f E C Z N I K  T .  S.  L.

Zarząd Związku z<«jhce['z Ittf^racwi tych Kół przedkładać Zarządowi * Sło­
wnemu sprawozdaniu pisemne-. N i żądanie Zarząd Ctłówny odzieli Związkowi 
akuiw i wskazówek, dotyczących dat Kół do ostatecznej Instracyi \vyznaezon..«b. 

W ykaz Odnośnych Kół załączamy.
K r a k ó w ,  dnia 15 czcrwija „1000.

Wnioski Kół, zgłoszone na Walne Zgromadze­
nie do dnia 2 4  czerwca 1 9 0 6  r.

Koło w Eoguminie. (W niosek L) li.
Walne. Zgrom adzenie w zyw a Zarząd Główny. aby zajął Slfc 

jeszcze w roku bieżącym założeńiem polskiej szkoły Indowej w Bo- 
gffiluinie na Śląsku.

( W niosek II.) L. £428-
W alne Z grom adzen ie• uchw ala utw orzenie śląskiego Związku 

( łkregowego.
Koło w Brzezanach. R. ź47ź.

Wal ne Zgrom adzenie uchw ala zm ianę >? l i  sta tu tu . pojęgą- 
jącą  na zastrzeżeniu iż p ra n a  członka -  w § Iż sta tu tu  wymie­
nione przy sługują tylko temn. k to  tło Koła przynajm niej od trzech 
(:»  miesięcy jako członek przynależy.

Koło w Czortkowie. (W niosek l.S  G  H400.
/  uwagi na tę okoliczność że doroczny W^ajuy Ziaztl Dele­

gatów  T. S. G je s t najwyższym  organem Tow arzystw a. którą kon­
trolę ty lko sam nad sobą wykonyw ać może. zaś członkow ię^bioraęy 
udział w W alnym  Zjeździć D elegatów  T. S. ,,L.; tylko p tzS l tymże 
Zjazdem  za swe czynności i zapa tryw an ia  odpowiadać mogą.. W alny 
Zjazd D elegatów  uchw ala: niedopuszczalną je s t, tak  ze strony Zw iąz­
ków Gkręgowyeli. jako też Zarządów  i zgrom adzeń Kół miejscowych 
kryjfcyka zachow ania silę poszczególnych D elegatów, lub ich girnp na 
W alnych Z jazdach Dekągirtów T Ś. L .; jako  woboc tych ciał Zu­
pełnie nieodpow ledzialnych

(W niosek TI.) L. :!4U0.
Zważywszy, że pom yślny irozwój T. S. *G zależy przedew w sfr- 

kiem od rozw ażania i uwzgdędniania poglądów mniejszości, k tóre  
też powinny mj-eć przedstaw icieli *  organach Tow arzystw a, W alny 
Z jazd Delegatów' uchw ala:

Zw yczajny W alny Zjazd Delegatów', mający się odbyt: w roku 
1907 i w szystk ie in ija  .następne, głosować, będą przy wyborach 
organów' centralnych Tow 'arzystwa w' ogólności, a przy wyborach 
Z arządu Głównego i R ady Nadzorofc&j w s/.ifzugólności. systemem 
proporcjonalnym . przyczaili' każdy uczestnik W alnego Z jazdu De­
legatów oddać może jeden, więcej lub całą ilość głosów', rówouiljącą
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się ilości w ybrać się nmjąoydh członków pewnego organu na jedną 
i tę  sam ą'osobę, a o wyborze decydować. raa w zględna większość 
głosów.

(W niosek U l.) U. 3400.
Zważywszy, że 'Seksie p rzestrzegan ie  s ta tu tu  jest pierwszym 

warunkiem  praw idłow ego rozwoju, a naw et is tn ien ia  T ow arzystw a, 
oraz, że. Zarząd Główny, w yznaczając ohecny Z jazd D elegatów  na 
m iesiąc czerwiec 190,6** r., przekroczył postanow ienie § 47 s ta tu tu . 
W alny Zjazd Delegatów uchw ala: wzywa się Z arząd  g łów ny  do 
p rzestrzegan ia  (statutu w Szczególności.

Koło Asnyka w Krakowie. L. 3142
W alne Zgrom adzenie u< Uwala przeprowadzić, zm ianę § 1 s

sta tu tu . k tó ry  brzmieć ma: Zarząd K oła .sk łada się z przew odni­
czącego, sek re ta rza, skarbn ika, b ib lio tekarza, ich zastępców . N adto 
mogą K oła w ybierać’ l i?  do 4, a Koła liczące przeszło 100 człon­
ków 2 clo 10 członków Zafeądu. K ażdy członęje Z arządu i każdy 
zastępćk urzęduje przez 2 la ta . (do roku ustępuje połowa członków 
i ich zastępców, k tórzy  m ćgą b y ć  ponownie w ybrani. U stępujących 
w  pierwszym roku oznaczy los. Przew odniczący nie jgłbspjtu roz­
s trzy g a  ty lko  w razie równości głosów. Zarząd konsty tuu je  się ćjo 
roku .

Koło w Leszczynach. U  344 (4 .

W alne Zgrom adzenie poleca Zarządow i Głównemu zm ianę.
4-klasowe,j szkoły w Leszczynach, na  szkołę .M elasową o 13 latach 
nauki.

Koło w Lipniku. L. 5350.
W alne Zgrom adzenie, wzywa Zarząd Główny, by poparł s ta ­

ran ia  IndntfSęS bialskiej około założenia polskiego gim nazyiuir 
w Białej.

Koło Akademickie we Lwowie. (W niosek I.) L. 3437. 
W alnćftZgroniadzenii: podaje pod rozw agę Kół zakładanie po 

wsiach Kół samokształceniowo-ośw iatowych, k tó jeb y  m iały na celu 
w yrobienie obyw atelskie na j dzielili ej szych jednostek  po wsiach.

(W niosek U.) L. 3437
W alne Zgrom adzenie w zyw a redakćyę ,.M iesięcznika T. fljj L.".

aby uwzględniała, bard} iej niż dotąd na  swoich łam ach polski ruch 
pedagogiczny ! ośw iatow y we w szystkich trzech zaborach, ja k  i na 
obczyźnie.

(W niosek UJ.) U. 3437.
Zw ażyw szy na w ażną rolę', jaka. odgryw a kobieta w każdej 

rodzinie w iejskiej pod względem kn ltm alnym  i narodowym, -  ■ W ali w 
Zgrom adzenie wzyw a Koła, ą b f  dla phdiiiegienia ogólnego poziomu 
ośw iaty położyły w iększy nacisk na p racę wśród kobiet na wsi
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Koło Jeża we Lwowie. L. 3470.
W alne Zgrom adzenie uznaje za rzecz bardzo pożądaną ii ważną, 

ab y  sfery  rzem ieafficze i robotnicze w wyzszym niż dotychczas; 
■stopniu 'żainteregować spraw am i;, T. >S.'L. i Wzywa Z arząd  Główny, 

jńko też  Zar^ą&y J tó j  ażeby dołożyły odpowiednich starliń  celem 
pozyskan ia  tych_jsfar do czynnego w spółdziałania w prący  ośw ia­
towej Tow arzystw a.

Kołu w Nowym Sączu. (W niosek I . ) :  D. 33^3.
W alne /g rom adzen ie  uchw ala zmianę 13 w jego drugiej 

-ez^ei: ̂ Członek zw yczajny, zalegający z w kładką za j.eden rok.
może | W  w ykreślony z lis ty  członków T ow arzystw a i. t. cl."

(W niosek 11.) L. 3393.
W alno Zgoomadżenie w zywa Zarząd Główny, aby s ta ra ł  się 

o zniżki kolejowe dla członków, u2aji\cyc^ snę na? W alne Zgrom a­
dzenia D elegatów  Tow arzystw a.

(W niosek 111.) l A & S .
W alhfc Zgrom adzenie wzywa Zarząd Główny, aby postara ł Się 

o w ydaw nictw o książek treści patryotyczno - religijnej dla ludu

(W n io sę^  W ij' T-*- ^ ‘>93 .
W alne Zgrom adzenie uchw ala odbyw anie Zjazdów swyldi 

w czasiSZielonyndi św ią tek .

Koło w Stryju. (W niosek [ J k  L. 3405.
W alne Zgrom adzeni^ w zyw a w szystkich pracow ników  na ni- 

wtfe^oświatowej, ażeby —  szczególnie w G aliryi' wschodniej^ -  nie 
zaostrzak  w swych prelekeyach  antagonizm u narodowościowego, 
owszem, Ł ly  s ta ra li się," spory i w alki narodowościowe w rozumny 
sposób łatlclzi&ći sprow adzać obecne anorm alne stostinki do nor­
malnych, sąsiedzkich, opartych  na  zasadzie miłóśoi b raterskiej.

(W niosek rl-)r , D- 3405“
W p n e  Zgrom adzonie^Y zyw a Zarząd Hwawn/. aby o ile moż­

ności w 2'afodku tęp ił upraw ianie  agibacyi politycznej pod firmą1 
Kół T. S. L. i w czytelniach i  S1, 'k . .  a tern samem zaw czasu zło. 
z tak ie j agitaeyii wynikające, usuw ał, nie czekając, aż ktoś trzebi 
zwróci, n ieste ty  zapóźno, odpowiednią uwagę.

(W niosek 11L.) L. 6405.
W alne Zgrom adzenie w yraża najw yższe uznanie p. K onra­

dowi Prószyńskiem u W W arszaw ie za óąej^icżną  pracę na polu 
zw alczania analfabetyzm u wśród Polaków  pod zaborem rosyjskim.
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Koło w Zaleszczykach. h. :i?>84.
Wglii* Zgroriimdzęnig uchw ala pornczonio Związkowi okręgo­

wemu lwowskiemu zorganizow anie -.ęałego zastępu prelegentów  na 
w schodnią Galicyę. objeżdżających z -wykładami czytelnie kó ł po­
wiatowych. wedle i (kreślonego planu i asygnow anie temuż Związkowi 
na pokryoię w yjazdów znaczniejszej (lotacyi z Zarządu Grłówiwgol 
ew entualnie o zmianę s ta tu tu  w tym kierunku, Jbyobok  Związków 
okręgow ych istn iał zwierzclm iczy Zw iązek krajow y wschoduin-gali- 
cyjski, m ający jako zakres działanie w ysyłania prelegentów- na pow iaty 
d<5 czy te lń  w7edj.e iiłożonegO z góry planu, ża. dotowaniem znaczniej­
szych sgni na pokrycie wyjlizdów przez Zarząd Główny

Związek Okręgowy w Tarnopolu (W niosek I:j. E. :Usit>.
Ze względu na krótki czas przeznaczony na obrady. Wal ne  

Zgrom adzenie odrzuca odczytyw anie referatów  oświatowych, jakie 
wstawiono w polrządek dzhi my obrad X I \ W alnego Zgromadzeniu 
delegatów

(W iiiosek I[.). L. :>4.si>.
W alne Zgrom adzenie wzywa Zarza/l Główny, aby W idne Zgro­

madzeniu tfjlbyw ały się w czasię- przewidzianym §.. 42 !|b itu tii, aby 
delegaci mieli sprawozebuno Zarządu'G łów nego przynajm niej na ty ­
dzień przed Zjazdem i aby redak<Jy« sprawozda not powierzać m niej­
szej ilości osób. czem przyśpieszy się w ydanie rzeczonego spraw o­
zdania.

(W niosek III.). h. 84.SB.
W idne Zgrom adzenie polech Zarządów i Głównemu, alty zajął 

się sam  lub w porozum ienia z Kołanji wydawaniem  w yczafpanyęh 
już zupełnie pow ości trośe^ patryotycznej K raszew skiego (Bolesłn- 
w i ty j l  Bałuckiego (E lpidona), oraz dziełek scenicznych dla ludu 
(nie p isanych '-gw arą m azurską).

(W niosek l i i ) .  Jjf B48B.
W alut' Zgrom adzenie poi< ca Zarządow i Głównemu, aby zajął 

się opracowaniem  planu akcy i oświatow-ej między kobietami pol- 
skienn . dotyczące re fe ra ty  ogłaszał w7 m iesięczniku T. S. li.

(Wiiiosek YV)i L. :S436.
W idne Zgrom adzenie poleca Zarządow i Głównemu, by wjtły-! 

w ał za pomocą ogłaszania dotyczących referatów, aby Ifo ła w ypeł­
niały ile możności równom iernie -wszystkie przewidziane statutem
rodzaje akcyi oświatowej/- a nie ograniczały się ty lko do zak łada­
nia ęzytelń i szkółek

(W niosek Yk). L. I.3m

W alne Zgrolnadzenie uchw ala i poleca Zarządow i Głównemu 
wrstaw ienie do sla tn tn . jako  nowy rodzaj akcyi oświatowej, u .zą-
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dzanie kursów  w akacyjnych dla uczniów szkół w iejskich, chcących 
uczę*.zczi*ć do zakładów  naukowych mieji .kiru. zwłaszcza zas dla 
młodzieży, chcącej w stąpić do sem iuaryów nauczycielskich.

(W niosek VII.). G 34S6.
W alne Zgrom adzenie pojeca Zarządowi <{łównenm. al».v Stwo­

rzył posady lustratorów 7 w siedzibach Zw iązków  Okręgowy<di. Ln- 
srratorzy  ci spełnialiby fnnkcye w myśl wskazówek Zarządów  o k rę ­
gowych. a płaceni byliby z funduszów7 Zarządn (Iłównego w ten 
snosólt. żćs 2 5 %  w płacanych..przez Koła w kładek Zarządowi Głów­
nemu szłoby na utrzym anie tych lustratorów

j \ \  niosek ViIL). , 1 , ' L. ń-lSG-
Wailne Zgrom adzenie wzyw a Zarząd Główny. aby na następne 

M alne ZgTpmadzeme przygotow ał p lan  akcyi. zm ierzającej do więk- 
8 uy] decentrąlizaryi. przez załatw ianie agend przez Z arządy okręgowe.

Sprawy Związków Okręgowych.
Związek Okręgowy lwowski odbył 17 czerw ia Zjazd przy 

współudziale delegatów  Kół. w Samborze, .lanowie, Sokolnika1!!. 
Rudkach. Skolem. Kam ionce Strumiłowoj (U iuianacli. Gródku i siedmiu 
k ó ł lwowskich a więc: Pań, Ysnyka, A kadeniiekięgjj Jeża. Tuchn1- 
(-kiego, K on iuszk i i Goldmana, cfłouków Biura, oraz członków 
Zarządu Gł. p. N atansona i Dulęby7. Obecnym był rów nież znaczny 
zastęp pracow ników  w Kołach lwowskich..

( )tw ierając Zjazd pośw ięcił przewodniczący serdeczną wzm iankę 
Macierzy7 Szkolnej w Król. P o lsldem j-k tó r^  w łaśnie Otrzymała urzę 
dowe zatw ierdzenie i zaproponow ał w ysłanie telegram u. Mo też jedno­
g łośn ie  w śród oklasków  uchwalono. Po odczytaniu protokołu z po­
przedniego Zjazdu, przedstaw ił przew odniczący krótkie, sprawozdanie 
z działalności Biura.

Powołano do żyteia dwa nowe Koła. w Bóbrre i Lubaczowie, 
nadto niezależnie od starań  Zw iązku pow stało, na jeg o  terenie Koło 
w OłeszyMach P rzy  sposobności jnsiraoyi. oln-bodów itp. zwiedzono 
Koła: w7 Przem yślanach, Gioszanowie. Janow defikam um ce Struuu- 
łowej. Bóhrce, Lubaczowie. Samborze,- Złoczowie,. stalrym Samborze. 
Turce, JCrakowen! S tryju  i Rudkach Aby umożliwić ciągły7 kon tak t 
z Kidami związkowemj, ckm  i Z arząd, s ta ra n ia  zm niejszenia Okręgu. 
M pow stającym  O kręgu s try j skim urządzono już pierw szy Zjazd 
delegatów. jednak  ze względu ua zbyt małą liczbę.obecnych nie 
można uw ażać okrggn togo za istniejący W krótce powołał będzie 
można do życia Związki ja.fosławrski i złoczowski.

Zarząd popierał nsiln le .!1 pracę oświatowa. w śrM  lndności 
ży dowskiej.

Skoni])letowano biblioteczkę dla prelegentów , k tóra wkrótce
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ulddaną będzie* do g&yt-ku. Nadto postąpimy prag.e nad mapami; te 
jednak  dopiero po w ydostaniu potrzebnych dat statystoęzny&li służyć 
będą mogły Kołom. B iuro Zw iązku zajęło się zredagow aniem  numeru. 
„Naszego K rąjuN  poświeconego T. o. L. -'Zwiąsiek dopomógł Kołn 
w Janow ie  do uporządkow ania sprawy*Szkoły w Jam elnej. Najwięcej 
jednak  st,arań poświecono w ostatn ich  cżąsac,h pow stać m ającej 
bursie, ludowej.

Rezultat, finansow y tego przedsięw zięcia wynosi 3.864 K  
21 gr. i KJOOK zobowiązań, w krótse' płatnych. Środki te  są, wpBtwdsae 
bardzo małe. ale postanow iliśm y nie odwlekać i zakupiliśm y dom. 
poniew aż znalezienie odpowiedniego m ieszkania napotkało, ha -wielkie 
trudności. B ursę otworzym y z dniem 1 w rześnia. Przypuszczalne 
obliczenia w ykazująN  że koszt u trzym ania chłopca w ynosić będzie 
30 K miesięcznie. Chcielibyśmy, by ^ t e j  sumy płacili rodzice, 
V8 Koło. k tóre  w ychow anka poleca, zaś V3 Związek.

Poruszoną, na ostatnim  Zjeździe spraw ę bursy  rzemieślniczej 
załatw iliśm y w ten sposób, że sprowokowaliśm y po w sta ł®  specyal- 
nego to w a rz y s tw a  im. D okkerta. Bursę uważamy za insty tucyę 
społeczną, k tóra  daje pomoc młodzieży, by się korzystnie dla siebie, 
i społeczeństw a rozw ijała. Spoclziewamy się też, że liczba jBO „Irar- 
£aków,;‘, od k tó re j zaczynam y, w krótce się powiększ}.

Spraw a otwąrc-ia buifśy j wy wołała żyw ą dyskusye Dr. Meiul- 
lowSkS z G linian zaproponowali, by Koła w7 .takim stosunku mogły 
um ieszczać bursaków , w jak im  stosunku do kosztów u trzym ania 
Imrsy się przj/łjjzynią. P . S u r f r  w k a  z Rudek i dr. Ghi w l i k o w s k i  
z Kamionki uw ażają myśl kupna domu za bardzo szczęsliw^gPotwier- 
(lzają to i inni mówcy, którzy  zb ija ją  tw ierdzenia p. R a t a j a, delegata  
Kola Kościuszki. który mv$&ft otw arcie, bursy, uw ażanej praez niego 
jedynie za malum necessarium7 już we w rześniu jąkotęż zakupno 
domu uw aża ze względu ua mały zapas gotow ki za przedwczesne. 
Różni się także z innemi mówcami w zdaniu, że należy zdolnicli 
ohłopców k ie iw a e ^ lio  zawrodn nauczycielskiego i w7ykazu,je op łakany 
stan  finansów '}7 Eegb zawodu.

W  drugim  punkcie pórządkn dziennego przedstaw ia p. H. W  aśfij 
d ó wr n a w edług kw7estyonaryu.s^a rozespanego przez Związek.

Steni szkółek początkowych w okręgu lwowskim.

Na liczbę 45 Kół związkowych. Jfl Kół prowadzi ogółem 24 
szkółki początkowe, ^ajw i^feej, bo 9 przypada na  Koło im. i '.  T 
Jeża. T rzy z tych szkółek prowadzone •sĄ, na spółkę z Kołem prze- 
myśląńskiem . i  szkółki ma iyoło wr Rudkach, Kom frno. po 2 
Przem yśl i Złoczów, po jedngj B ircże, Koło Pań , Kościuśzki i Kołfl* 
w Wmlance. N adto Koło w7 Ja rosław iu  opiekuje s ię 'je d n ą  szkółką, 
założoną za jego inicyatjwwą piteez pew ną gmiiię-.

Szkółki te  dadzą się podzjłjić  na  4 typy. Pierw szy, do lctó- 
'f‘Ęgo należą.^,szkółki w Ś n iity iiię . ZacSttmiiein. Żakli i K ulikach, pro­
speru ją  na w'zór szkół publicznych przez jćały ro k  i wedla planów 
rządowych. W  przeciw7ieństw ie do nich iszkółka Koła nid,azańskic#o
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w .laremkowde.ójgdzie nauka odbywa się ty lko raz na tydzień, 
w ufedzięlę, nul ch a rak te r  kursu  dla młodocianych analfabetów . 
Trzeci typ  to szkółka na'' W olance. Tu ma nauka charak te r nauki 

pope łn ia jącej. W iększość n a s ^ c li  szkółek stanowi przeciętny typ 
•szkółki początkowej, fd z p ; przez l(5 lu b  6 mikśięcy zimowych u c z y  
n a j c z ę ś c i e j  w ł o ^ Ć l i a n i n  czytania, p isania i początków ra ­
chunków. W  24 szkółkach trw a  nauka ogółem 157 miesięćy po 
30 godzin tygodniowo przeciętnie. U<>zy się w onieli 855 dzieci, 
z k tó rysh  w 21 szkółkach j ^ t r. 400 -fcliłopców i 321 dziewcząt. 
Nadto pobiera naukę 12. osób starczych. Dwie szkółki m ają po ,80 
dyfeci. dwie nad  60, dwie nad  40. natomiast- cztery od 10 - -20. zaś 
najw ięcej bo 1 1  od 20-^-4o dzieci. W e w szystkich szkółkach uczy 
się czy tan ia  i pisania, w 18 rachunków, w 8 hist. polsk.. w 3 
śpiewu, w 2 robót ręcznych, w.ji niem ieckiego (Żaklaf, zaś w szkółce 
na  W olance uczą /członkowie Koła tajiże języka polskiego. gepgTaiii 
i nauk  przyrodniczych.

W z k o ł a c li u ć z ą  w ł o s i  i - ^ n ie ,  l u b  m ł o d z i  p a ­
r o b c y ,  w 8 nauczycielki .pryw atne, a ty lko w jednej uczy bezin­
teresow nie u ’ niedzielę siła kw alifikow ana. Z pomiędzy innych 
nauczyrióli li i  ukończyło sokoły Indową, zaś 6 wydziałowe.

W  22 szkółkach używ a się podręczników, przepisanych dla 
szkół publicznych, w jednej elem entarza 1’ S. L ./  na W olance 
używane są różne podręczniki. W  .22 ^ k o ła c h  opłata nauczycieli 
wynosiła 4.896 K. Kajązę&eji i, bo w 10 w ypadkach, pobierał uczący 
2.0 kor. m m ięitżnie, W 'az te rec li szkołach wchodzą w to świadcze­
nia rodziców' p'o 30—^0' ken tów  miesięcznie f i  dziecka. W  jednym 
wTy]iadku n a u czy  iel otrzym uje w ikt.

Lokal je s t w 13 w ypadkach ofiarow any, zaś w 11 płalny. 
.K oszt najm u wraz ze św iatłem  i opałom wynosił 7v£& K 76 gr. 
Nadto "§00 K  w ydały JĄoła w tym, roku na koszta urządzenia. 
K szt jednego ucznia obliczony przeciętn ie wynosił niespełna 6 K.

Ni» zap y tan ia  w k ierunku  zakładania  nowych . .szkółek odpo­
wiedziało 8 Kół. k tó re  niajątogółem  10 miejsc upatrzonych, w7 jednęhi 

Ij&dnak ty lko m iejscu je s t odpowiednia siła. S tąd  wniosek, że naj­
pilniejszym skrupułem  jest, p ik  zawrś*e,| b rak  odpowiedniego ńanczy- 
ciela i t  y 1 k o w r a z i  e. g  d'yś u w a ż a ć bp^d z i e m  y z a r z e c z  
p j f i r |f i a j .n ą  n a u c z a n i e  j e d y n i e  c z y t a n i a ,  p i s a n i a  i po-  
c z ą t  k  ó w7 r  a c h u u k ó w7 p r z e  z w ł o ś ^ i  a n i n a. sprawni będzio 
mogła pójść szybszem tempem.

K ażde Koło powinno w ziąć sobie za  punkt honoru ntrzym y- 
w anie przynajm niej jednej szkółki, przyeżejh ty lko w7 w yjątkow ych 
wyi>adkac.ii byłoby rzóczą w skazaną wykraczanie, po za obręb dzia­
łalności Związku. SzcżimÓlnic zaś nie 'należy rozleniwiać Kół pro- 
w incyoim lnydi. ale n iejako m oralnie iirzymuszać je do zajęcia śię 
miejscowościami, leżącenii w ic-li Okręgu.

W  dyskusyi prż^mawuało kilku mow7ców, z których wszyscy 
zgadzali się w7 jednem, mianowicie, że idea szkółek za mało jaszcze^ 
je s t znaną i rozpow szechnianą, stąd  zaproponował p. S u r ó w k a
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1)\ /w iązek  skonstruow ał 0(l|i0AS'iedłii» spisy miejscowości, gdzie 
liidno£« polska wynosi napnuiej ióQ dusz i rozesłał je Kołom. 
N atom iast CS do tego. kto powinien uczyć w szkołach zdania był)' 
podzielone.

lY liw a J o n o  r ó w n ie ż  \ n io se k :

Kołu w każdym wypadku, gdy clire zarząd pracę na torenie Koła 
innego. piiZed-tom z Kołom tem się poi'ozmi)ie.

popołudniowe posiedzenie zajęło przedstaw umie wniosków 
jak ie  K oła zgłosiły dotąd na Zjazd, pi zez p. Stefanii Natausoua. 
Szczegółowej zastanaw iano się nad wnioskiem Koła rudczunskiogu 
k tóry  d^Legat tegp Koła przedstaw ił do aprobat) Zjazdu. W niosek 
ten dodawał tfo £ 2  -statutu:

..Zachęcanie młodzie/,) do uczęszczania do szkół ogólnych 
i zawodowych przez utrzyim  wauie burs. internatów , kursów  przy­
gotowawczych i udzielanie potrzebnej pomocy m ateryalnej i m oralnej'' 

\ \  oltec tego gćdiiak. że wszyscy zgodzili s i ę ' na to. ze w  ra ­
mach obecnego s ta tu tu  w szelką pracę w tym k ierunku  pomieścił1 
można, wniosek został eotniętyf

N astępnie p. Saląwui. dek Koła T T. .Teża przypomniał dele-, 
gat.om będącą na  czasie s p r a w ę  w ł o ś c i  r e m t p w y i  li. k tó rą  
należałoi)) poruszyć w Kołach pi^wiucyoualiiycb.

N a ostatnim  punkcie porządku dziennego postawiofio „I* r a c ę  
wś i ui d  l u d n o ś c i  ż y  J o w7s k  i e j “ — referuje p . S z e u k e r .  P rzedstaw ia 
on bistoryę pow stania Koła T  S. L. im. Goldmana i jego dotych­
czasow ą pracę, wykazuje jak  Koło to pierwsze, staw iało kroki 
i jak  teraz  szybkim krokiem postępuje napizód. W  ostatn ich  cza­
sach załóż)ło  ono cztery czyti lnic. dla ludności żydow skiej na p ni­
w iscy  i, a  mianowicie w W istach W ielkich. Rudkafili, Kołomyi i Do- 
in-omilu. w najbliższym  tygodniu ma jtuę odbyć otw arcie czytelni 
w llorodence, O hertynie i K ałgśzu; w S try ju  i Złoczowie są w toku 
przygotow ania w tym kierunku, a w .Stanisław ow ie pow staje 
osóbńe Koło. W spółdziałanie miejscowych Kół w tej p rac j objawia 
się w przygotow aniu terenu  do założenia czytelni, w yszukania od- 
powiednicli ludzi, oraz w rówuoległem uświadam ianiu ludności 
chrześcijańskiej w k ierunku  konieczności zbliżenia ię ku sobie obu 
części społeczeństwa polskiego: żydów7 ; clirześcian. T a k i e ż  poj­
m ują swoją) rolę Koła. w których siedzibie dotąd czytelnio założono, 
a skutkiem  tęgo jest, iż czytelnie rozw ijają „uj- bardzo dofuze tak 
że dotychczasowo wyniki mogą ty lko zachęcać, do dalszt j wytrw a­
łej pracy.

O godzinie 6 wieczorom zam knął pizew odnirzący posiedzenie 
w ,,\w ająę  do luźnego  udziału w ogólnym Zjeździć T o w arz )stwa.
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Z działalności Kół
/ U tjćMHji zę spruwozihm badź nadesłanych do Z arządu  Głównego, b n jk  

też oc/hs^onych drukiem  ir (jazetach).

Koło W Mościskach. Zarząd Koła odbył w czasie. rocznym, 
sprawozdaniem objfctym. 1 3 -posiedzeń.

Ppńoz tego Zarząd zwołał na dzień 19 grudnia 1904 nadzwy- 
tezajV) Walne Zgromadzenie członków Koła tftt&jsz$go dla ziiłatwieaiia 
<l>ra\vy przyjścia z pęmrouą Zarządowa (ił T. S. L. w Krakowie do po­
krycia deficytu.

T ak  nadzw yczajne W alne Zgromadzenie,' jak i wszystkie posiedze­
nia Zarządu, odbywały siit* w budynku Sokoła, k tón ndzii lił ’1 S. L. 
gościny w swoim lokalu na zebrania oraz Czytelnię ludową.

W' dniu rfl grudnia 1 905, Koło uaś?e! liczyło członków 116.
Zarząd v czasie sprawozdaniom objętym starał się: a) istniejące 

już Czytelnie ludowe T. S. L. nowomi książkami zasilić, i w Czytelniach 
tych ”pdVzyty oraz pogadanki populartffc urządzać, b) otworzyć nowe 
Czyteliiie ludowi? T. S. L. W (jzytólni ludowej w Mościskach istniejącej 
od id  kwietnia 19i)^ł„mieliśmy .2b4 książek; z księgozbioru tej cz,v0 lui 
“•korzystało osób 104, a książek do domu w czasie t\m  wydatno 5158.

Do Czytelni w Mo&Ssknch należy wogóie offib !$>} z tegó z pomię­
dzy mieszczaństwa .tfsób 71.

Dla ożywiania ruchu oraz dania mieszczanom sposobności i do 
kształeeniaŁsig i do. przyjemnej oraz pożytecznej rozrywki, staraniem 
Zarządu Koty, z grońa o S b  z Czytelni ludowej I . C. w Mościskach 
korzy stający cli utworzoj.io K o ł o  a m a t o r s k i e  m i'e s z c z a ń s k i e. 
które pod przewodnictwem p. J  a na.. IP.dr czy ńbki efco. a pod art-ystyrznrin 
kierownictwem W I*. Aleksandra Lacha, rozwija, sio pomyślnie.

Kóło amatorskie mieszczańskie urządziła w ciągu roku i 5)05 cztery 
przedstawienia amatorskie: gra amatorów mibsżczan uzyskała uzflamę 
pubKeznosJyi. a zysk materi a ln i; iiył piękni i pożytfecznifc użyty m został.

Odczytów w Czytelni ludoweń T. S. L. w Mpśoiskaeh b\ło 2. a to: 
4 lutcgd 1!)£)5'; p. Dra jóżfefa Langera „O chorobach zakaźnych i spo­
sobach bronienia się przed p.remi". zaś 19 marca l905'*p. Jana Wisło­
ckiego J j  ustroju politycznym A ustrii z szczególnym uwzględnieniem 
Dalii'i i 11.

ydayte,lnia ludowa T. S. L. w StrzeiciVskaeti istniejąca od Ib maja 
1904 r,. rozwija się dąść dohrzs. Księgozbiór tej (Jz^telni wzrósł obeo- 

"iiie do liczb i i 3.3'. Odczytów w'Czytelni w’ $Grz<łlezysk»eh ó.dbiło sią 5, 
•a to: I) l i  wrzeiśnia 1.5)04 p. Jana Wisłockiego ..Odziedziczeniu wedle 
prano atistryackipgo*1; $) Sil listopada 1904 p. Jana D&cyszyna ,,0b|ifi- 
łach Stałych, płynnych i lotnych'1; ,'i) .21 maja 1906 p. Wojciadi Pu.- 
tryfia ,,0 ulgach podatkow ych": 4) ]i Jana W isłockiego ..O włościach 

frpfttowyeii" w dniu 2 lipea 1905; w rcszelo dnia 1 października 
IjBlp, r. p. Jana Witłookicgo _,j.O ksiogach^aintow ych

W’ roku 1905 Zarząd naszago Koła otworzę ł nowe H  placówki 
do dal^rfffj działalności, a to dżyteln ie ludowe T. SL  L. ((): w Krisow i-
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N H L  b) w  Eadochońcach, c) w  Krukienicach. Uroczystfe ‘otwarcie Czy­
telni ludowej*' T. 8. L. w Krysowicaoh nastąpiło dnia 7 maja 1905 . 
C zytelnia nowo-otwarta mieści- się w  budynku gminnym';, katalog Czy­
teln i tej obejmuje 100  książek. W  Czytelni ludowej T. w  Kry-
sowicaoh odbyły się 2 o<lcjjKrty,,«d to: 1) .1 czerwca 19 0 5  p. Franciszka  
Żebrackiego .,0  K onstytucyi 8 m aja11; 2 ) p. Jana .W isłockiego „O k się­
gach gruntow ych11 w  dniu 2 6  listopada 1905 .

Na razie Zarząd Koła stwiordzą, że C zytelnia w Krysowicaah  
nie rozw ija sic odpowiednio; konstatuje tylko, że przystępując do otw ar­
cia tej p laców k i, m iał Zarząd nadzieję , żc znajdzie należyte poparaięł 
także po za , gronem samego ludu włościańskiego —  i żre C zytelnia lu­
dowa T. iS>? L. w liR ||w io a c h . z której prócz ludu może bardzo dobrzgjj 
korzystać cała poważna liczba miejscowej iijteligencyi, znajdzie poparcie 
i moralną zachętę u tej w łaśnie in teligen cji.

Uroczyste otwarcie Ofeyfyślni ludowej T. 8. L. w  Eadochońcąch 
odbyło się dnia 9 lipca 1906 . a dzięki zarządzpjiiom m iejscowego pro­
boszcza W nego ks. Adama Dudzińskiego, otwarcie to odbyło się w sp a­
niale i wywarło bardzo dodatnio wrażenie na ludzie wiejskim .

W  C,zytelni ludowej T. S. L. w  Eadochońcach odbył się'*zaraz po 
otwarciu t. j. 9 lip p . 19 0 5  odczyt p. Franciszka Żebrąckiego ..O Kon- 
siytucyi i> maja'1, a z powodu znacznej odległości Kadochoniec od Mo- 
śmsk i trudności połączonych z jazdą do Eadoclioniec, Zarząd nie mógł 
tam urządzić w ięcej odczytów prz&Ss swoich delegatów.

Mimo to Czytelnia ludowa T. S. L. w Kadoahoncach rozw ija eic 
bardzo dobrze —  i w  dniu 31 grudnia 1 9 0 5  katalog Czytelni tej lic zy !  
książek 5 2 7  w czasie od 9 lipcą do 31 grudnia 1 9 0 5  wypożyczono  
książek 957.

Całą zasługę nader pięknego i pomyślnego rozwoju C zytelni ludo­
wej T .I L. w Eachodońtj#ch, przypisuje Zarząd W nem n ks. Adamowi 
Dudzińskiemu, który z prawdziwem zaparc.lerti tłię i w ielkiem  pośwńęca-i 
niem pracuję :dla dobra ludu.

Wfieszć-iJ uroczysto otwarcie C zytelni ludowej TV SI L. w  Kru- 
kienicagh nastąpiło dnia 2$  lipca 19 0 5  — a Zarząd z całą przyjem no­
ścią -stwierdza, że w łaściciel dóbr Krukidnice n ie 1 tylko oddał bezintere­

sow n ie  lokal na pbinieszczonieęC zytelni, ;.ąle pozw olił, że uroczyste ot­
warcie Czytelni odbyło się w  parku dwotfekim.

C zytelnia ludowa T. 8. L. w Krukienic-ąch rozwija się, dzięki 
pracy członków komitetu prawidłowo, —  katalog liczv  fesiąż^k-^i .5. od 
23  lipća do 31 grudnia 1905  wypożyazono ,.33 czytelnikom  2 6 0  książek.

'W szystkie czytelnie do tutejszego K ola należątę otrzym ywały  
czasopisma, a to: „Oj.czyżitiP1, „.Polaka’1, „Obronę ludu'1, —  niektófe-
zaś także: „W iek now y11, J fiazę®  narodową11, „D ziennik polski", „5Vie- 
n iec11, Gazetę n iedzielną11, „Praw dę11, jN ow y dzwonek11 i i»j,Przodo- 
w n icę11.

Czę$ć czasopis-m dostarczyło  czyte ln ik om  nasze  K oło czgść K ółka  
ro ln icze  i p rzy w a tn e  osoby — którym  za  to serdeczn ie  dziękujem y.

Czytelnia ludowa T. S. L. w M oś^śkach wskutek zarządzenia na­
szego Koła urządziła jedną uroczystość narodową —  a to uroczystość
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listopadową. w  r. J 9 0 $ , w k to ffi to uroczystości wzięło udział Towarzy­
stwo Znicz'1 z Przem yśla; nadto Czytelnia, ta w zięła udział w urojaiy- 
śt*y,m wieczorku, urządzonym prz-Sz tutejsze Towarzystwo „isokół11 na 
uczczenie rocznicy pow stania styczniowego.

W  dniu 11 grudnia 1 9 0 4  przeprowadzono ze skutkiem pomyślnym  
lustracyę tutejszego Koła zoA Ł jwt Zarządu lwowskiego Związku Olcr 
T. S. L., a na żądanie tegoż Zarządu Koło nasze av roku 1905  prze­
prowadziło lnst*acyę‘ Czytelń T. O. L ^ w e  jdwowiś'—  m ianowicie w Ra-; 
dóoliońcacli, iZakośtieln, Sfiłkow szczyźnie i Lankiej W oli, a w ynik lu- 
straeyi podało do Lwowa.

Koło W  Podwołoczyskach. Zarząd Koła odbył w c ią g u
roku 6 posiedzeń. Z końcem roku ©OT) licz) ło Koło nasze członków 80  
zwyczajnych. \1 porównaniu z rokiem poprzednim zyskaliśm y w ciągu
roku 19 członków. Z początkiem r. 190S" liczy ło  K oło nasze czyteM 5. 
a m ianowieie: w  Poćlu płoczyskąoh, M yślowej, Zadniesgówco. Dorahjówee 
i Skorykańb, w ciągu roku 1905  odstąpiło nam S o ło  tarlimęółskie zało­
żone przez siebie 5 czytelń , a m ianowicie: w  Ilosoohowadcu. Medynie, 
Tokach , Prośowicach i Obodówiće,, —  z wyjątfiiem Koso.cJio-
ńaćea, położone w powiecief" zbaraskim. Czytelnie nasze staraliśm y się
odwiedzać, o ile czas i stosunki na -pi pozwalały.

P rzy każdych odwiedzinach wygłaszano stosowne .pouczenia i po­
gadanki. Oprócz sw oich'.czytelń odwiedzam / także czytelnię w Kacza- 
nówce i opiekowano się. nią. D la czytelń prenumerowano po trzy czaso­
pisma, a m ianowicie: ..Nowy Dzwonek", „C+azeta Niedzielna" i „Ojoey- 
zń a“, W c.ciągli roku zasilono cgartolifedtaowaffli książkam i, tefti wuąsaj, 
iż z Zarządu S łów . dostało nasze Kołu zupełnie bezpłatnie .30.0 tomów 
książek. K siążki tę rozdzielono pomiędzy czytelnie tak, iż óbejkiie czy- 
[tfelńie niusa<* mają po 7Q‘— 30 0  tom&w. Najpomyślniej rpzwija.ją się te 
czytelnie, które^ częściej odwiedzano — jak np. w  Myślowej lub tę, 
gdzię ®  ludzie1 na m iejscu , którzy czytelnią się interesują, jak n. p. 
W M edtnie. Dochody naszego Koła składają sfę. tylko z wkładek człon­
ków, publicznych wfefcprkćjw, puszek i no\, orocznego. IV roku bieżącym  
Urządziliśmy' jedno przedstawienie, jeden konadrt i jeden „podwieczorek” . 
Z tych skromnych dochodów utrzym ajem Ł .nasze czytelnie,, płacimy dV°lo 
Zarządowi Głównaitiu, nadto ufezym ujemy naszym kosątem szkółkę ®aJ 
czątkową, którą nasze Koło założyło w Prosoweaeh, wiosce powiatu zba- 
iNiskipgp. Szkółkata kosztuje nasze^K eło 23  K. m iesięcznie i istnieje 
ud grudnia roku. 1905 . Nadto w roku bieżącym wzięło udział na^ze 
Koło w w yci& zoę urządzonej przez Koło tarnopolskie do Krakowa-i Kal- 
Waryi i w ysłało bądź to w całdSfci, bądź io w części ze swoich fundu­
szów 14-,o^}onłtów tutejszych  czytelń. W  końcu musimy JŚsżozo nadmie­
nić i to, iż w niektórych mifjjscowoj&ćihch, jak np. w Podwołoczyskach, 
hlysłęw ej, Rosochowaćcu i Zadniaezówce musimy opłaiać lokal na czy­
telnie,.. a koszt ten wynoś,ii 15 Iy. m iesięcznie.

Koło W  Śniatynie. V\ dniu &2 kw ietnia b. 1\ , dzięki iu icyatyw ie  
ks. kan. Ffechera a zapobiegliwości członka Zarządu, ks. Potrzobiffc.kiego, 
otrzymaliśmy wresziJłe nową czytelnię, a  to wre w si lYolczkow ieach' gdzie 
kolonia polska, mająca własny kościółek, mimo w iększej ilości ditóę, wprost
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je s t  zrut-enizowąną — ciężka toż nas tam  praca czoka. C zyteln ia  m ieści 
się  w domku kolejarza, którą ud zie lił feżjjł&Miie na t.0 1 1 cel jeden pokój, 
otw arcie  jej odbyło się  uroczyście z nabożeństw om  celebrowaniem  przftjl 
ks. Kischc.ra. lako d e leg a t Itołu przem aw ia ł p. B aynker a iwdfo z S ia .i- 
tyn a  w zięło  udział 1,0 osób: w y p osaży liśm y  czy te ln ię  w w y w ieszk ę , portret 
K ościuszki i fjO książefczak. zapał wśród w łościan  był aż doT ńulziw ieiiu i 
w ielk i i obecnie już krz%t?yją ąię o k u p ili  domu. P o otw arciu  nastąp iła  
pierw sza pogadanka na tem at o K oustytu eyi trzejciego Maja —  za g a iła  
ją  panna Biilunówna. w ciep łych  i serdecznych  w yrazach m ów iąc o obo­
w iązkach  poriskiegp.' chłopa,

T egoż  sam ego dnia 2 2 'V br. ]>0 południu w az.\ te in  i R a s z a  
w P otoczk u  odbyło się  p ie r w s z e 'w s p ó lS  św ięcone. C zyteln ia  ta to żr 
nica nasza, ho też  dzięk i pp. B aaukerow i i M arkow skiem u rozw ija  Się 
wzorowm. Mamy prz\ iliffj szkółkę początkow ą, w k tórtj dwa razy w ty ­
godniu  p. M arkowski ndz"ela lsk c y i z całom pośw ięceniom  i b ez in te ­
resow ni)

.Jest. też  k ing analfabetów  prowadzony przez p .  B aenkera, k tóry j s s t  
zarazom  k ierow nik iem  C zyteln i a w dobi'ze zrozuinianem  pojęciu  sp eł­
n ia n ia  obow iązków , kańdą n ied zie lę  i ,  św ięto  przepędza wśród sw oich  
„czyteln ików  Św ięcone, urządzono. sk ładkam i iii natura członki.w  o z \ • 
te ln i. zgrom adziło  włośeiujjg serdeczny  nastrój panow ał, zad zierzgn ięto  
now i w ęizhł.

L ecz n a jw ażn iejszem  zdarzaniem  dla nas. to obchód T rj^eiogóiM aja  
w czy te ln i w Potoczku, który odbył się  w dniu 2 9  k w ietn ia  br. Tam  
u W as to rzecz zw yczajna , tu w prost drżelism ; j z | .strachu . b\ się  udało, 
bo odkąd w ieś w sią , to n igd y  pudolmćj próby nie robiono. Obchód iuajow> 
z. siłam i miejsffow emi mew yszkolonein i. Decz w szystk o  poszło nadspoa  
d ziew au io  dobrze-. N 1 program  złoży ło  się  słow o w stęp ne, w yppw iedziano  
przez pnę "BóJimów nę i dek lan iacya uczni z naszej szkółk i początkow e,

W dniu ti maja lir. urządziło v sSiiatyikie Kolo nasze poyauek
ku uczczeniu Tcgóciogo Maja w sali Sokoła: sala nabita młodzież# szkolną, 
któjjej wstępu udziclojUi bezpłatnie, czytelnie nasze z Pótm zka. Mikuliniwc, 
Wołcz.kowiec w koMflftmdo. lik Cc/. „O K onstytueyi“ wypowiedział przewo­
dniczący Koła, poczem — dekiamacya pm .ftosenheiinówny uczennicy l \  
klasy ginnr wiersze .Bełzy wy g'ło sannę przez uczenjiice z Potoczku, chór 
w łościański z Potoczku. w rńszeie ..Bartosz ( iłow aęki0 (obraz z „Kościuszki 
pod Racłnwionmi^) a w nim, jako kosynierzy, nasi włościanie.

B ezp łatną naszą w y jrożicza łn ię  w S m a le n ie  zam ieaiiliśtm  w azy-
te ln ię ..  w yposażyw sz> ją  w g a zety , a to ( A ł o n A p o l p W . .. W iek  n o w y "• 
„O jczyznę" . ,, Przodu wmicę W W ypożyczalnia, rozw ija  się  nader pom yślnie, 
książek  czyte ln ik om  form aln ie nastardzyć n ie  m ożna. Skutk iem  pożaru, 
ja k i n aw ied z ił Niiiaty ii przed m iesiącem , popaliło  się  dosyć k siążek  uaszycii 
u w ypożą czających now y wi ęc wy datek, bo śc iągn ąć  n a lg ży to śc i z po­
w oda nędzy pogorzelców  nie ma z czego.-

Koło W  Stryju, w  niód /ielt;. 26  m arca br. odbył się  tu
Zjazd delegatów  K ół, m ających na leżeć  do Z w iązku  O kręgow ego T  8
w Śtryju . T)0 Z w iązku O kręgow ego tu te jrzeg o  zg ło s iły  p rzystąp ien ie  
następ ujące  lvoła: w D rohobyczu. w Skołtuń w W olanem  w M ikołajowie-
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w Żurawinę, Borysław iu, w Sehodnicy i w Stryju. Z ramieniu Związku 
Okręgowego iflti Lwowie na nąszjym Zjeźdżie zjaw ili sio delegaci pp. dr. 
E rnest'A dam  i łzydor B cheiikel. Po wyczerpującej dySskiisyi uchwalono 
pfdecic Kołom związkowym  sprawo unarodowienia Żydów do szczegóło­
wego rozpatrzenia i rozwinięcia akcyi, odpowiedniej miejscowym stosunkom.

Koło W Tarnopolu. Przesyłam y kilkti |izczeg5łów  tak"z dzia­
łalności Okręgu, jak i tarnopolskiego Koła T. S. L. za miesiąc maj.

Z b o r o w s Je i e K o ł o  T. S. L.. ze w zględów  teryto.rya-lii.ych zottfało 
wydzielone z tarnopolsk iego Okręgń i przykłzialoiie do nowotworządfeao 
się Z" iązku Kół w Złoczowie.

W ł jUś c i a ń s k Ft> K o ł o  T. St ,L w K a c z a n ó w c e , jako nie- 
mogąco fnnkćyonow-ąć o w łasnych siłach, rozwiązano d. —  a cz.v "
telnią opiekuje się, jak dotychczas, Koło tarnopolskie.

\Y myśl uchwały, powziętej na posiedzeniu Zarządu Koła z d. 4 ,1  
b. r. ustanowiono do pomocy Zarządowi Koła zbaraskiego stałego ..komi­
sarza T .-*.'' l 2  i w porozumieniu z Zarządem tegoż Koła, powierzono 
tam tejsze czyteln ie do ciągłego nadzorowania p. Antoniemu KaniMskiemu.

Z początkiem nlaja odbyło się zamkniąeieM iursu.eiinowego w szkół 
kaah T. S. L., rozmieszczony ch w powiecie zbaraskim i Zborowskim, 
KorttaziiTiii popisem. Uczęszczało do szkółek ogółem ,244 ucz. obojga płci —  
otrzymało zaś nagrody za dobre postępy w naukach O dobrych
rezultatach, osiągniętych w  tym roku, wydali pochlebne orzeczenia tak  
fachowe siły, jak 'obecn i na popisach pp.: Churowiez. inspektor szkolny, 
Stopka. prof. gimn., Thienel, Juzw a,'M yszka i Dobrzański naucz, szkoły 
Wydziałowej.

Ozyiinośei Zarządu Koła miejscowego, w maju prowadzony,były  
przewa-żni-e w kierunku nabycia goto Wago domu lub parceli —  i wybu­
dow ania na niej ^'Jlomu Polskiego!1, s |o sW liie  do uchwały zapadłej na 
AValn. Zgromadzeniu człónków Koła w dniu 11 lutego b. r. Pił w.ielu 
zachodach i rozmaitych pngęjściacjp jakie m iała ta sprawa, po zużycin 
liiem ało^zasu na p&siedzehjjPKomisyi budowlanej i dwflćh uadźw. A\ alnyoli 
Zgromadzeń członków Koła. spowodowany cdi opozycyą pewnej części 
Zarządu, którą chciała odłożyć budowę do cząsu, aż zb ierie śię potrzSbuy 
na Ui fundusz.. —  udało się przewodniczącemu, przy pomocy po raz drugi 
wybranej Komisyi budgwlanffnn ibye. pod bardzo korzystnymi warunkami. 
Sojową piętrową kamienicę, oraz obszdnn plac z drugim domen) parte­
rowym. przy ulicy M ickiewicza i. 1. Budynek teu, po przeprowadzeniu 
niew ielk iej rfkobśtruke^j pierwszego ppętra (parter zostanie nadal czyn­
szowymi). będzie m usiał1 czas jakiś wystarczać "na ■szeioko zakreślone celn  

,lvołą, aż zbierze się znowu dostateczna ilość funduszów na wybudowanie 
dipim. odpowiadającego'zupełnie--potrzebom ki;e,Sf5Vvm Podola. Jakkolwiek  
niew ielk iej sumy potrzeba było, bo cena kupna wyno&i tylko 6 5  tijsi$cv 
koron, tor jednakowJfj i tę małą, sjtusuiikowO .kwotę przyc-hodzi Zarządowi 
zdobyć z trudnością . —  w szystko ,■■. bnwiom cięży na barkach członków  
|® ła  i n iew ielkiej li< H $  chętnych obyw ateli okolicznych. W ypuszozĄ e  
Przae Koło obligl i dary, w yraźnie ba fundusz budowy domu przeznaczone, 
przyniosły z d. 31 maja 9 6 2 8  koron. Odezwy zaś, których'^fctfu wysłano

18
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do braci na Zachodzie, ni,4 zmułhodzą widOcziiif; posłuchu i zrozumienia 
naszych tu potęg* b.

Lud polsJd tyirfffiasem coraz wigcej daje dowodów, iż praca nad 
nim nie była próżną. Jednym dowodem więcej jest obohóćtj? Maja, urzą­
dzony prząy• członków czyteln i w Janowce 'Ó3- maja) i Eteowicy (11  maja), 
przy współudziale członków Koła Zborowskiego z zac.ną przewodniczącą 
swoją p.BjjL Ziembową na czteld.' Lud ten iLopczobujo jednak pomocj 
opieki i punktu zbóruego.^gdzieln można uroczyMo^oi-i pamiątki wspólnie 
obchodzie. Gdy witicibędzicmy minii dom własny, łatw iej si$ temu zaradzi.

V' maju wygłoszono 15 odczytów i pogadanek po czytelniach. 
Załatwiono w kaucblaryi t. .j. otrzymano^ wysłano l l i J l  ■&xhibitńw w  Kole 
i Si) 'w Oslir/jgfi.

Sprawozdanie z kursu dla dorosłych analfabetów  
w szkole polskiej im. Kuściuszki w Białej za r. szk. 1 9 0 5  6. 

I, Wpisy.

W pisy na k u rs  analfabetów  trw ały  Od 1 doi 15 października 
1905, codziennie od godz 6 do 8-tpęj wieczorem.

Nd kursS zapisało się:

W i e k
K'uvs niższę- Kurs w jższy

R a z e m
mężoz. kobiet razem mężcz. kobiet yra,zpm

od 11 — :20 lat 27 21 | 48 1 y | , 5f2 lo o  r  1
20 — 30 3 1 4 11 i ® l . « 16

• ŚQ — 40 c 3 1 4 4 - 4 8
40 — Bo 0 ' i— ! .2 2 ' -  1 ‘2 4
Razem:

l , 5*5 23 1* . y •50 SÓ I 70 II .,*2*

W  porównaniu z rokiem poprzednim  zapasało Się o 60 fre- 
kwenta&tóW' więcej. J a k  w '(U przedn ich  latacli, tak  i w  tym roku 
w czasie trw an ia  kuisów  frekw eneya znatemie się zm niejszyła 
Powody zm niejszania §ię? frąkw encyi i n ieregularnego korzystan ia  
z nauki byłe rozm aite: przenoszeni^ Się na  robotę do innych iab ry k , 
zbyt oclległmh odzB iałej; p raca w7 fab rykach  w zim owej, porze do 
godz. 8-mej w ieczór; zam iana prajm  dziennej na nocną; w wielu 
zaś w ypadkach niezrozumienie korzyści płynących z ośw iaty przez 
s'amyęli uczestników7.

II. Organizacya kursu, skład grona nauczycielskiego i czas trw an ia
kursu.

K u rś  analfabetów  podzielony je s t na  2 ku rsa  mieszane (km ? 
niższy i kurs wyższy).

N auka rozpoczęła się w  dniu 15 października 1905 i począ­
tkow o odbywrała, się dwra razy  w tygodniu po 2 godz., później 9 
razy  a w końcu naw7et 4 razy  <w7 tygodniu. Razem na I  kursie
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było 66 lekuyj nauki w l j f e  godzinach a na wyższym kursie 6 | i  
le k f t || | w 1.26 godzinach.

N auka odbyw ała się wieczorem od godz. 7-me.j do 9-tej-.
K ierownikiem  kursu  był p. Józef Bobak.
K urs niższy prow adził p. .Józef B ronisław  Szado.
K urs wyższy prow adził p. Józef W oynarow ski

III. Przedmioty naukowe i podręczniki.

Ma kursie, pierwszym  uczono czytan ia  i p isan ia  polskiego 
przy pomocy abecadła ruchomego' i ’ E lem entarza S t e f a n a  Zaleskiego.

Przedm iotam i naukow ym i na  kuksie wyższym były: Czytanie 
i p isanie po polsku i po niemiecku, rachunki, sporządzanie pism
z zakrggu sty listyk ., zastosow anej do potrzej) codziennego życia,
w yjaśn ian ie codziennych z jaw isk  w zakresie  ^ęogralii i h istoryi 
na tu ra lnej, w rffiatói systematyczna, nauka historyi polskiej az po 
czasy dzisiejsze.

Do nauki używano k s ią ż ft^ k i „Nasze dzieje przedrozbiorowe 
i ]»orozhioiowe“ K. K rólińskiego. a do jgz# luemieędde^o ,,$jchreib- 
ł  jdse - F idel * A m brosa.

Przed popisem urządzono tak żg  k ilka  prób śpiewu pieśni pa­
t r io ty  bzny cl i.

IV. Wykłady popularne i pogadanki naukowe.

Poniew aż lud g a rn ą ł sięK lrętn ie do nauki, urządzano w k a ­
żdy czw artek  M rodz. 7 wieczorem w ykłady popularne i pogadaniu 
naukow e z dem onstracjam i z dzieiM py góograiii. historyi polskiej, 
lite ra tu ry  polskię,, nauk przyrodniczych. hygieny i innycli. Na wy- 
k łady te  uczęszczali n ietylko uczniowie kursu  analfabetów, lecz 
Jak że  i obcy. Dotychczas odbyło się 17 wykładów a .mianowicie:

1. wyklail ,,() powietrzu11 z demoHgtraeya.mi . . .  p. Anders
ił. ,, .,Bozrulhv w K rólestw ie,Polskienr“ . . p. Bz-ądo
ik" „ t-Q ioliorobac.il zaktónyoh" . . . . . .  p. Bandrowska
4. „ „Powstanie listopadow e11 . . .  , p. Smalec.
•7. „ „Alhohol i jego skutki- p. Studnicka.
ti. ., ,.0 Sienkiewiczu1- .......................  p. "Wojnarowski
7 ,, .. .. (oisgf dalszy) p. W oynarowski
Ś.....................Jak każdy robotnik może okalać, że jest dobnm

1’o la k ie m -.............................. . p. Bidasowa
9. ,. „Jak .$i\bieski ocalił W iedeń11  p. liska

JO- ,. „Kto pierwszy po pobku pisać zaSż^ną'- . . . . p. Bandrowska
D „ „Powitanie • s t y c z n io w i*   . . p. Knś
1-. . „ „.Słońce- źródłem życia na ziem i- 1  p. Bielas
hb , „Boisk I’olaków pod rządem pruskim'1 .....................py Szado
D „ .. .. (tiąg  dalszy) p. Szadię
ho. • ,.0  K azim iom i W ielkim 1- . . . .  p .  Stadnicka
JC- „ „O Stefanie Batorym“ .   p. Aeliska
Fe „ „Odkrycia i w ynalazki1 1  p. Anders

Odbędą się "jeszcze w ykłady nil następują.ce ternata:
18. wykład ,..Iak-si<f bronić przed suclTÓtami11 . . . p. Rielasowa

■ „ „O prawach i obowiązkuoh obywatelskich-- . p. W ojnarowska

1,8*
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no ..Kto to hvł M ickiewicz y“ ................... . . p. Bielas
aa. r ..Opady atmosferyczna11............................ ...................P- Kuś
oą, n „Para wodna i jej znaczynfe’' • • •
9J>. „Kościuszko, miłośnik lurlu“ 1. . . . ...................p. Bielasowa
24. „Praca a kapitał” ..................................... ...................P- Jłzado
25. „K onstytucja Ii-go m aja” . . . ...................P- SmaJey^1 jj

V. Klasyfikacya.

Pomimo nieregularnej frekw oncyj w ynik i nauki są 
bardzo dobre. W  pofów naniu z rokiem nbiagdym ukończyło kursa 
o 13 frokw entantów  więcej.

A.

P o s t ę p
Knrs niższy 1 Kurs wyż szy

R a z e m
mężcz. kobiet razem 1 mężcz. kobięt 'razeiu

bardzo dobry “ 12 15 1 10 3s
dobry 7 1 8 15 l $  • 24

dostateczny 4 4 ' 8 — — t  *
ńiecfostatecizny 4 - 4 — 4 4

iRazem: 24 ' KB TsSł i  30 2 Ci 64

W iek tych, któi'zy .ukończyli naukę:
R

W i e k  mężcz. kobiet Razom

od 14 — 20 lat ®7 10 | 47
1 ’SÓ — 60 11 — i U

60 — 40 H — 1 o
40 50 b — ' li

Rajom : 54 } 10 i 64

VI. Uroczyste zamknięcie kursu.
I n&zyste zamkniepa* kursu  wraz z popisem odbyło się w dniu 

10  kw ie tn ia  b. r.
Po modlitwie przemówił k ierow nik kursu. W swem przem o-' 

w ieniu oprócz dat statystycznych, tyczących się frek w en c ji kursów  
analJiabetów oraz T. R  R , zachęcał do czy tan ia  książek pod k iu -j 
rownictwem  tntejsgego g lona  nauczycielskiego i w yjaśn ił znaczenia 1 
obrazów patryotycznyoh, k tó re  zakupiono na nagrody  z funduszu, 
wyznacflouegń i przez tu te jszą  R adę powiatową. I ’/j przemówieniu 
kierow nika nastąp ił ijppis.ffi^j popisie w szyscy frekw entam  i czytali 
i dali dowód, że sztukę cży tan ia  należycie sobie przyswoili. D ykta t 
w ypadł rów nież bez błędu, z h istory i polskiej uczniowie na kursie 
wyższym odpowiadali bardzo dobrze. Po popisie przemówił delegat 
Zarz. Gł. t \  S. R , p. Di Kazimierz W róblew ski z Gfesżyna. Na wstępie 
zwrócił się do zgromadzonych" 'koóci) i powołując się na odezwę 
T. A R  w sp raw ie 1 zw alczania analfabetyzm u. najpierw  w ykazał 
konieczność p racy  u  tym  k iąrunku  przez w szystkie w arstw y  iiite- 
ligencyi, a następnie w imieniu T. S. R  prosił gości o wzięcie
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udziału w tej pracy narodowej. W dalszem swem przemówieniu 
zachęcał frohw antantów  kursu  do dalszeg '0 k szta łcen ia  się i do 
naw oływ ania "U rim cb analfabetów, by tókżfc wrzięli się, do nauki 
i ąapisali na  k u rsa  w roku przyszłym, w j końcu p. delegat podzię- 
kow ał nauczycielstwu! za prac?/ i  gościom za łaskaw ę interesow anie 
się kursam i analfabetów'. Po tein przemówieniu jeden z analfabe­
tów. bez żadnej danej in s tru k c ji ze strony  grona, dziękował za.-na- 
ukę T. vS. L.. nauczycielstw u i wTelJzcie cp^ciom za łiuskawe przy - 1 
bycie na popis, nadiaieniftmOj przytem , że miał już 11 M  kiedy 
zapisał się na k u rsa  i przecież nauczył się czytać i pisa*:.

N astępnie odczytano kldsyfikacyę i rozdano^ nagrody a ^mia­
nowicie: 58  książek przysłanych przez Zarząd Główmy F. S. L . 
i 33 obrazów patryotycznych, ofiarowanycli przed tu te jszą .Radę 
powiatową. Na zakończenie uroczystości uczestnicy 'odśpiew ali pieśń 
..'Boże caś P o lskę-

Gości na popisig;' było bardzo wiele.

Wiadomości różne.
Nowe Koła T. S. L. organizują się w  Tłustem. Radłowie, 

i U Koło w Przem yślu im. Henryka Sienkiewicza.
Nowi członkowie założyciele i dożywotni T. S. L. V\ jpfeu

ostatniego' m iesiąca przystąpił z wkładką 2(^0 Kor. P. K o n d r a t o ­
w i c z  H i e r o n i m .  poŚG do Dumy z IS ip erd ii piotrkowskiej, t

Jako członkowie dożywotni z wkładlApdtO Kor. przvstą]iili pp.: 
S t a  n i , s ł a w  B a l z Komarnajf E d w a r d i W  i 1 li edjm i na  D n d z i n s c y  
z JComarna. Ks. IV ł a d y * ł a w P r y  d c l  z Komarna, Dr: J u l i a n  
ft e r  t l e  i z Kraków*, 31 a r y  a O r s e t t i  z Zakopanego J ó z J f  31 i- 
•c h a ł o w s k i z Krakowa.

„Dar narodowy 3  M aja“.
1 Na Dar narodowy 3 Maja złożyli w roku bipżąoym w Banku Hipotacz- 

lv ra  na listy składkowe z Krakowa («iąg dalszy):
K. W i t k o w s k i .  (6959) K. Ili'— . I* ‘ £ ta d o m $ 'k i* J 5 2 4 8 ) la 31'60. 

Dr. B ę d k i e w i e - z ,  (7674) K. 7 ' - -  V R i's  e u b a u m ,(J6$5) K. KriO. *D 1- Ł n -  
k a s i e  w i <; z. (7067) K. 5i!34. ,Wł. O z a r n k a .  (o p ił)  K- 2 'l4 . K. K o s i ń s k i .  
(5424) K 11'70. K. X i ę.s i o ł o w s k i. (uJWOj K. 2-— . w . ^ ć z y n c i e l ,  (516-1) 
K. B'— . J. ż u l i  a n i ,  (6809) K. 6'80. S. D ł u g o s z o w s k i , -  (5196) K. 1'—•
M. D e ni e t  r y k i o w i cz. (pl82) K, yk—. • igji. M r o z o w s k a ,  K H g O.
A. R u s z k o w s k i .  (v H 6 ) 14-61. II. M i ę-b z k o w s  ki ,  (PzSO) K. 10'op. J a ­
b ł o ń s k i ,  (582v) K 1'60. K. R o g o w s k i .  (7678) lv 11'iło. W. R s t& k , (7662) 
lv, 6 4 0 . M. S p a ł a c k i ,  (7808J>|K. — . A l ’ro  nc z ,  (3237) K. 5'80. St. B ą-
c z e w s k i ,  (50Ó3) 11- W. M i c n i s k i .  (J22S) K. 5-—. E, *Za b a r s k a, (6885) 
K >•—. Dr.  A. B o b i l e w i c z .  (5098). K ŚPr, L. G o r g o n .  (5258) K. Ola.
Szczepan D e m b i ń s k i .  (5180) K. 8'— . A. B e l k e ,  (50$ł) 2'—. L . H a r a j c -
"lio.z, {5365) K I-— . kr. C h m u r a .  C T ali K. 6'Q2. W. S c h m i d t .  (7334) 
K. 2-&0. J. D r z y b a ł a .  (59Q0) K. IliBS. Dr. E. ( i ł o i s i e y .  (5256) K. i&AO.

P a b i ś ń s k i .  (5219) K. 15-54. I. P o g o n o w s k a .  (731*]), K. £20 . J. Ar m ó -  
ł 1 w i a z, (5025) K. 8'50. T. K o j t o w i ę z .  (Ś07D K. 31. D o s k o w s k i .
(;>193) K. D75. Z. B a n a c h  o w s  ki .  (óOiial K. t'6Ó. \\'and& P .o lle r . (7;603)
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K . 28 ' — . N. E l i a s z  (5 2 1 /)  K. 6 5 0 . I. SyjMjJ e ( ® ! 8 )  K. 2 '— . A. H s v  (7981> 
IC. ,;iI'So. O gółem : K.

2. N adesłali gotów ką w prost do Z arządu  Głównego T .y ^  L . w  Krakowie: 
W y  ? 4 za  s z k o ł a  h a n d l o w a .  K raków  (781Q) K. 24'{>0. P II T  Il­

k o w s k a .  K 27*0. I ( r a d o m s k i  K raków  (6824) jA.flj'— . Alfred :O lił  a p l iw ­
s k i .  Berlin (8750) K. 11'68. K. R z e u ‘e c k i .  Poznań (4075) K. 19'90., AA'. ,1 a- 
w o r s k a ,  K raków  (53763 h  I'— . Dr."*'Ignacy \A’ r ó b e ,I ,  K raków  (1777) 
K. 26 '— Józef B o g u s iz .  Kraków (,5| I ()5) E I '— . Kr. B  a n  d r o-w s k i. Kraków 
(4342) K. 3.60. Md. B i  p i a ń  s k i ,  Kraków- (4838) 4'80. J . J a w o r s k i .  Kraków
(4339) K. 20,:ł!Q. Śt. H o w o . r o k .  Kraków (4841) 22',30. I G r o t t g e r ,  K raków
(4340) K . 7 '20 . A P a r c z e w s k i ,  k n ik ł/w  (7824) 20 - .  A n t. B r. I l o n i e c k i .  
K ra k ó w  (438fi) TL  6 :— . <6't. I\ o s t  a iń e  c k  i. B erno  ( 4 o l £ ) . 2(1 — A.  (I m e l e ,  
K rakó^S1 P5280) K . (vlO.BDr K N a t a n s o n .  K raków  (0870) K. 2 0 '— . F ł le - z e .  
K raków  (5081) K . '12. Ijr. AATotuity C h m u r a .  (K raków  (74§B) K . H-- . 
B. D y a k o w s k i .  K raków  (8073) K . 8 '20 . S t. S z y m k i e w i c z .  K raków  (7929) 
K. '2 '—. W ł. J a ć k o w s k i .  K raków  (4470) K SiflML A larya S k u l s k a .  Kraków- 
(197.1) 10 '50. L .  i M. H a l  b a n o w i e ,  Kraków- (6806) K. 20 ' — . D r Al K o y .  
K ra k ó w  (7 4 8 ;i) 'K . 1 0 '— . Ks. J a n .  S m a g i  o w i d z .  K u ty  CT3Ł8) K. 17 50. Prot'. 
A u. K o s m I r c k k  E fy h u rg - (41)81^ K . 2 0 ^ —

3. N a d e s ła ły  za  p o śre d n ic tw e m  P oezt. K asy  0"sz<!®. do Z a rz ą d u  Głów-nego 
T , S. k. osoby p r y w a tn e :

Al. K u p i e c .  Zador (4o2iF) P, 4'60. L a n g o ^ ą .  Stróże ^('>5f().'K. 6'— . 
Ks. J. K u c z y i i \ s k i .  Gródek (ijJ/DO) K. 20'86. A. .1 a'n u M  eswis k a. Świątniki 
(57'2il) K. Sy— AA'. L e ś n i a k .  Brzeźnica (4316) K. !)•—. H. K r z a n o w- i <j z. 
Kulwarya (4175) K. 7 70. J. F i s c h e r .  Kalwarya (4027)’ K. 7'SOi A k c y j n e  
T o w- a.r z f s  t w- o d l a  p r z e m y s ł u  n a f t  o w- e g jl (4354) ‘K 6'79. P Ł a s t o -  
w i e c k i .  Hadle (4*2931 K 4'— . Al P e t r y  k o w  a, K ęzy (422f) K 1 — . .1 Zi e -  
l a n k i e w - i c z ,  Kłaj i42fi3|S|K. — • «  ,lts. K. B ę l a ' s z e w s k i .  Harfy (6195i 
K. 20 —. Ks. .1. B r o d a .  Przewrotne (6204) K. 3- — . Ks. J. B o b i e r a j s k i .  
K raków  (6B03) K. 4 '— . Ks. "F. R a d w - a ń s k i .  Htyżyny (6593) K. 6 —. .1. K o ­
z a k .  LarfffiówMe (6611) K. 1 0 —. J. S z e w c z y k .  TftlczańCj6B(!2) K. 2 '— . 
O. 1’o . r a w s k i ,  lióbrka (6742) K. 6'10. K Clzec.Z. Burzanów- r/ód lj) K. 5 
Kr. K r u p a ,  Ślemień (661® K. 5 — . Ks. W:1 R y d l e w s k i ,  Czarnokońcsil|'('8) 
K. 2 '— Z. K a m i ń s k i .  Łanczyn (4395) I \  1960 . Al J a r z y n a .  Niepołomioe. 
(4264) K. 3 78. A. I l o ł k o w s k i .  Z ator (4087) K  4 8 0 . Al T a r n a w - s k J .  P ru ­
chnik ćlsfl7; K 4 '25 , \AT B a b e l ,  Kulbuszowa (4111) K. 4 '— Al. 14 u z a .  G ry­
bów (4564) K_ ,p' — . II. G ł ę b o c k a ,  Fleszów (4224) ję . t f f - .  Ks. W . P i o t r o w ­
s k i .  AlogiIanyG650l£[ K. 2 60. Ks. 1). (J.rbijin. P o ln a  f(©§3) K. 19'80. Ks AVa- 
l dtak i JóijefkLibusza. (OloóJjK. lftóO. Br. K o h u t ,  Nawojowa t'7118) K. 10 
L. A l i ą s i k ,  Rozwadów (8011) ,K. 5'— . C e c h  r ę k o d z i e l n i k ó w - ,  Tarnobrzeg 
(09^7) K. 3'90. .1. S t y p n ł a ,  'T arnów ® 6141) K. 1'— . E. AA" i t t e i n b e r s k i .  
Dęlatyn (4392) K. 2276.  Ks. .1. A V i t k o w s k i .  TrzeSnia- ftiSitl) .K. 7 ■ — . Ks. L 
S w a d o w s k i .  OleszyfeoyjSfcfW) K. 2'— ,K s |J  P u z o n ,  Tarnowiec (623.1PK. 2' -  
Ks. W. Alą.ń.zka, W esoto K. 10 — K . P i l i ń s k i .  Tarnowiec '(7186Ś
K. 10'— . Ks. T. J ar  y n k je  w ic  z, Kraków ((1324) K. *2'— . Ks. J. Cz a r n p t a .  
Gwoźnica górna (6 1 ^ 8 ^ K. 1'— . Ks. J. R ą ą z k a ,  Halonów (6416) K. 2'— 
Kś.'J. B n j a=r Ilaszow-a (ódfio) K. 10'20. C^c.h w i e l k i .  Muszy-ńa (4992) I .  2 — 
E. S e r ę r i n .  Tarnopol (27B11 K. 17'50. 1-'. Ż e r e b e o k i .  Tarnop(^(270l)' K 5270. 
Al. Al r a ż  ek, sękowa (4377) K 2'— . E. P a w ł o w i c z ,  Radymno (4020) K. 5'— 
Al. S-t ru  s z k i e)w c 'c. Czarny Dunajec (410/) K 4 80. Ks. Antoni B g z y p -  
s k i ,  A lbigowa (6267) K. 2' . AAT. S ^ e l i i  g i  u o w s k i, TiÓrsko (TOOljK.  10'—
A. © j n s t e t i n .  Ślemień (4033) K. 3 DUO. B. Ż e n c z a , k ,  Grobla (4127) I. 6 -  
Al. Al a r y n o ws k a .  Biecz MS54) K. 3;b0. E. Kr z y - s z t o f o r s k y  K ętyd^^lB K 17'70. 
K s. L. B r o s i k ,  C zainy Dunajec (6 4 ® )  K. 2 '— . Ks. .1. S t r z e l b  i c k i .  Stary 
Sambor^ (6555) ,K. 2 —. A. Z u r e n i b  a - O i  Lł c k i .  HodynkowcaffOOB) K. 5U' ■ 
T o w a r z y s t w o  p t o l a r z y .  Kalwaa'yą -Żejorzydowska (7451) K 4 9 0 . Ks. A 
K o l e ń s k i .  Rymnaów- (6528) K. 14 80. Ks. ą . B l i s f i j  Głębokie (6529) K. 1' — 
Ks. J .  E i s e l t .  Stanisławów- K. 2 '— . Ks. J D.ą b r o w sur i. Rakowioe
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■(59t>S’) K. -2-25. Ks. Br. L w i k n u w s k i .  Stanisławów, ({b ill) K. ji — ■ Ks._J. 
C i e ś l a k ,  BóJjrka (5946) K. 9 ,J—. W ł. K o z a ,  Chabówką (41 72L- K. 3 70.
K. 8,1 a v i  k, Czudgo (4;22*7) K 2 80. K. S t o l f  a, llolina (4898) K. • 7 J a -  
ro.ąz; Zator (4089) K. Ł2k>Q- 8. L e b e n  li 4 im . Frywald IfWEaij K. 5'— St o -  
w a. r z y s z e n  i e . k r a w c ó w .  Ż jw iflf (6987)*te, 5'—. Z. R o d m  n k  i e  w i c z.. 
Delatyn (8069) K. 34•—. Paweł R o /. e-n ko, Sbłotwiua K. 2'—. Ks. St. ę  t  a-
s i ń a k i .  Bursztyn ("58ć7) K. 2'— S. l l i s z k e ,  Kęty .(7168) '/T—■ . Bs. J.
S t o c h .  Bukowsko B i t ®  K I? — . .1. W i 4 r - zbi c  k i. W ieliczka (42411 K. 334.  
lvs. W. IJJanek. Benezowiaa (897 j3) K. *}■—. Ks. Al. S i e m i ń s k i .  Szynwald 
(W731 ,K- 1' . J. L e s z k o Vf i t  z,, Hrzewowk (tTi,9l6) li. 2'— . I>r W. Ł o w c z o w -
s k i .  Marjniez (7998(b.K 3 4 0 . A. K r u g e r .  Zagórz (4872J K.\6jp>0. Ks. L. Żył -  
k i e w i e z .  Lubaczów (5B8B) K. 4 —. 4 .1 pTo d o b y„ Słotwina (8014) K. 45-—.
K. L e s z c z y ń s k i ,  W olanka (4201) K. 9'70. Ks. ,1. ś tr d  e j lBffizermtMt (5146)
K. 5-58. Ks. ,T. \ I t f c ź y ń s k i ,  (Jba;ynówy5łi92) 1\ 41 .30. Z a r z i u l  K u t y  c y n ­
k o w e j  w Krzu ( S K i l y .  14 —. Dr. A. K u k u l s k i .  feozwadów .(4U2V K. 25'2;».
.!<• S-p-orn. Kjety (4092.PK. 4 '—. 1’. P a l l a .  Rudawa (SuSfói) 1\. 4 - .  K. A n g  e r- 
iu a n, .Boguchwała (71 l&f K. ](»• J. (! r o d y  l i s k i ,  Miepełouinige (4099)
K. 10(19. Ks. .1. B i a ł a s ,  Dinarowa K .V— . W. U y d a c k a ,  Kóniów

'.»kjl\. 12'8lf;.l. Z o ł o t o n d z i .  &terusO.L( ) K 7'80. Or. St. W i s ł W c k i  
Brzesk ■ '(AOlIffi J\ 10— K. Z a b i e r z o w s k i .  Grybów [diO jl.K . 12'— . Ks. W.
'/. lj i-g n ire-w i c z. Radance (6355) K. 4-ftO. i ffd i  w i e c EJ, Dębniki (7407)
K. 1300.  I. . l a w  o r s k i ,  Sę(lziszów‘,(489^)' K. SJffi. W' L e w a c k i ,  Zabłotoe 
(4880) K. 8'2e. v  K o r z e n n y .  Brzozdowce (TlTOtK 1 —. J. 'Srz.pila, Trze- 
bów (Ji2.tfPL.i\ 1' — . Wiktor K o r z e n n y .  Brzozdpctoe (.6880) K. P —. Ks. 4. 
A n t  o n i  e w s k  i. Kamień (65Q()'i K. S'—. Pr M i k 1 a tfó e  w sk  i. Łęiu,
K 4 — . L. . Bers  ki .  Tylmanowa (4273) K. &•— . St. W i ę c k o w s k i .
( ) K. 2-—. K s . ' 11. S r o k a .  Jabłonów (22) 10'60. K. II er  ko. Karwodzn
(4274) K. 3'— . Dr. Ir . ś w i d e r s k i .  Kraków &B12) K. 1(>0. K. G n i e w e k ,  

m łogów  (7122 i K. d-lta. K. Ż e l e c h o w s k i  Posada ohyrowska.M88.fi. K. 20^0.
Ks. li. 4’ a b a o z k o w s k i. Kulików (6046) K. (5 — Pb. T a r n o w s . k i ,  Dzików 

n7583) K 10 — P. B i e o l i o ń s k i .  Żołynia -(8030) K 5 - —■ Ks. M G ó r a ,  
Tenozyne.k (6SIQJ) jS. &  - .  1. l i o d b o d ,  Grybów (4548) K. '2--- K. (! a ł z i ń  s k i ,  e  
Tyczyn (411tfjfK. 20'— . N a r a j e w s n i ,  Abyszkowice ( j K 8-—. Ks. .1. Ha- 
j o s t ,  .Qsiuk (61B7) K 4 —. Pb J e z i e r s k i .  Jeziorzany K 14'—. St. Bo­
b r o w s k i .  Jaremcze td'218") K. Jf;W i  Ks. A. K o l c z y ń s k i .  Boliorodozahy 
( j ® | )  19'— Ks. 11. S a r n a ^ łe b n a  (62B0') K. 2-— . Kg. I (bież.  Siepraw
(66Ó.H) K ,4 — . W. G ó d i d # p s k i ,  ( iwcfździegRBl>24) K. 5- —. A. (Bi a ł a s ;  Ry­
manów K. -'i.'—. Th'. Ant. R a y s k i ,  Sykoływ (41,15) ,K. RPJO. i i  K u l i k ,

rflttyn ia (489łld l\ 44i'ó0. 8 t, o w a r z j  s z e n i e k r a w c ó w .  Biała (4904) K. 6—-. 
Ks. Pi 11 i k u ^  z e'w s ki .  \VodinĄwrl̂ ti960) K. 2'— . P. liB r *  k. Jahłónów 
K. 18'10. Ks. IatAGnr a w s k i  JanJftr (5So2) 11*38. Ks. .1, T.) a,s z y  k. Polana. 

AS262) K 2'— . Ks. .1. ■ B i  gai. llrzygiódAflTSfefófK. <1—. Jan R a d w a ń s k i ,  
TrzebiniawyHOie) K. 6'43. K u b a C z l c a  i Lang',. Biała (4298) K . 5'iO. Ks. J. 
Z i e m b a .  .Jodłowa (■61.48) K. 4' -4 ,T-Jr. 3j( ( c a w i ń s k i ,  Baligród'(ttOl^b K. 32'90. 
Wł. A ow  i o ki. W iśnicz f4IXńt) K. (4 L. J g r c ^ y k .  W ojniłów (4197) K 18'—. 
Ks. P. K l u k a .  Osielec (6434) K 3'60. Ks. .1. S t a c i i y r a k ,  Krosno (64^8) 
h 2’ —. Ks. .Tan Ko^nt.ek. ( 'bomi&kówka (578i^ 'K. 120'—. Pb W i n d a  k i e -  
wi c . z .  Dobromil (439tt).K. 16'— . Ks. M. T o k a r s k i . ,  Rzeszów ($ 9 8 )  •!' I - - • 

Bvs. Pr. K a n i a .  Giebułtów Jii334) K. 1 —. K.S.- A. M a ł a c . z y ń s k i ,  PMrlejów
Ma726) |  716.  Br. Ki j  a s , G-łogóyr (4110) Jv 14'—. J )r. .Bartłonrilj G o l i k ,  

•Jaworzno (ll^ lJ^K . 7-10. i. K r ęls% wsJcijKtnrasól (4(514) L 14'— . Śt. S z a f -  
f er. K uty 44044) K. 14'50. , Szcz. T o m ^ y  ń s,k a. Jurowoe (4149) K. 1.— ■ 
A. C h w a l i b ó g .  Bolęcin (4277) K. fi'—. Ks. .1. C z a r k o w s k i .  Bucniów (S#^fi) 
K. 6-60. C e o h  rę  ko d z i o l n i k ó w. Clłojńw (6988) K. 2*6o. U r z ą d  p a r M i a l n . ,  
Targowiska (62{\5) K 3'— . Ks. Tb C y w i ń s k i .  Olejów- ffi03jS)-Iv. 1'—. jvs. J. 
S t a  s i o w s k i, Jasień (tS2fi9') K . 2'— . Ks. Pr.K am s k i. Bieżanów (S641) K ^ 2'70 .
■T. S a d o w s k i .  Ochotnica. (4258) K. 2' Ogółem: K, 147i!T4.

4. Ngdwtaly za pośredniatwem Poczt Kasy Qszoz. do Z Szailu  Głównego 
■ i  S. L. Koła:
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K o ł u X> ob o z ybe .  W ojcieeh B e r g e l ,  (115) K. 18'90. K B i e g a ń s k i ,  
(116) K. BID.  C z e r w i ń s k i .  ( 1  i /) jv  29d"0. C z y t e l n i a  k a t o l i c k a  ( l i s '  
K. 4 05. A. M r ó w c z y ń s k i .  ( l e Ł  K. Cv6 (i. J. P e i c ,  \ lS 2 )  K. 1 - — . K. W i ę c  
k o w s k  i,,1(124) K. 5-—. Z a r z ą d  s z k  o ł y  5 ki. męskiejg(125)jJC. 5-38. Dr. F. 
T e i II. (.12(1) K. 7'2(j. Ogółem: K S(t"7(l.

K o ł o  T a r n o p o l .  W ł. (' z e r o m il g  a, u££745) ,ly. 6 5 0 . .1. 1 nM w c r. 
K 5 - .  St. C41 a z a r e w i e z, (f7$ę* 44'30. St. S c Ke m e îy 01779) K.'&-'20. 

W. F |er  on z (3t?2) 1P20. .1. O z a b a i i t ń r s k i .  (2747) Ii. 2'— . D*; K. Pr o -
m i ń s k i ,  (2776) K  . L. <3o g f l f e w i  oz , (27S7), K. 6T|>.- Ogółem: K. 89 :l().

K o ł o  K o ł o m y j a .  J. Al i o li n i k. (I!$i5) K 14fep. w . G r u s z e c k i .  
(1288) K. 51' —. A. M  im  m er. (1803) Iv. ,30'—. L. K  ar k i e w  i ® ,  (121)5) 
Ki 11*80.1 M., G'ł a i  ę w s k a. (13^f) K. !)•«$. M. S e n m a a n .  f l w !  K. 28-<>0. 
J. K a p u ś c i ń s k i  (1289) K  30'48. .1. R o z m u s  (1305,) J<- 270.  A. K r o p p .  
(1300) K. 2S;5.0.pŚ'. Z e l ż  a ń s k i .  (1-30SJ A. P y  o, (IGOlń K. T78.
H. S z y m a n o w s k a ,  (1316) K. 10' — . A. ^ S i e n n i c k i .  (1293) K. 74-— , 
Ogółom: K 3QŚ;86.

K o ł o  OI li r a,o h o i cja. R. K o b e r ,  4782) K. — -30. .1', S w a.CiŁj n a.
(4781.) K. —"5(). P. S i  n (1 a ,.(4780) k . —'-,80. P. M i r a  (4779) K. 1-2(1. Ogółem:

K o ł o  R a d  m  k  i 'w - Ks. A. S k a l s k i  (949) K. 24,-fiO. A L i n  cl; e r .  
(951) K . 234)0, G odłem : K. 4,8'70.

K o ł o  L u t y n i a  P o l s k a ,  Karol Ę,»el, (4.770) KJSd-O. Jan O f i o k  (4771) 
K. 5- Ogółem: K. 1040.

K o ł o  G ł u c h ó w .  31. G t k  o w  a. (4823) K. 9' — . C k o ł n b a  (4825) 
lvt®fr— . Ogółem: K. I I —.

ly o ło  O ho d'o.r ń w. Ivs. W K l c e a m.  (Ś4$)i K 
Ko. ło .Pr z y  w 6 z. Stanisław S o s i n  (895); K. J25--
K o ł o  Z a k o p a n e .  O z y  t« ll n i a im . C h a ł u b i ń s k i e g o ,  (8717 i 37 lrs) 

K. 43-60.
K o ł o  S u c z a w a .  O z y t  e 1 n i V, T. S. L. (446$) B 11 .
K o łc r jp ta r y  S ą, o z, K. Hp —.
K o ł o  N o w y  T a j g .  K. 14 —

5. Nadesłały Koła gotówką do Zagządu Głównego T. S. L.
Kod.o a k a d e m i c k i e  w K r a k o w i e .  St. U r b a n e k .  (7292) K 18-79. 

W ł. l l ^ l p  w i ń s k i .  (729-4) J \ .  ńo-o^f. J. , U o d o z a s k a J7'2^5j K. 9 0 0 ,  X. X 
Y7287) K. -460. Ż. g *  ejpie I s k  a, fcyjJOO) 1 K. — -80. St. I r b a n e k ,  (7707) 
JEL '7'63. Ogfjłem: K. 57-1)7.

K o ł o  w P o d g ó r z u .  M a g i s t r a t  1 1 1 . P o d g ó r z a  (2117) K. 14-22.
K a s a  O s z ó z f d .  m.  P o d g ó r n a .  (228) k.  5i?). T o w a r z y s t w o  z a l i c z k o ­
w e  w P o d jjb rzu , (. -̂9) 7-—. .1 . P i e k ł o .  (230) 6- . M. S i k o r s k i ,  (2.311
Iy. B%-—. .1. D u t k i e w i e z *  (232) K. 610.  R o  z nm  i ł o w s k a. ISsiSj K. -71.. 
Wł. P o  t nr a 1 s in . (234) K. (P9 0 . Ż a r s k i .  (9® 1 K. 414.  Z a r z ą d w ap i e n-  
n i k ó w  m f e j s k i e h ,  (CiiA  K. 3 1 — . Fabryka ller. L j b a n a .  (SJSiyJ Iv. 5 —. 
Młyu B e r u o h a ,  (lUiii) K 11' — . JóuiAsko. (24(1) B . 1 — M a t u l a .  (241) 
•K.'7-2(1. 1. Kra, i ( z .  (titó) -6 ,0^1. A lgiiłoin. 93’26.

Z w i ą z e k S k r ę g o w j  w e  L w o w i e .  K. 1500.
Razem do dnia 12 czerwca nadesłano na lrniy składkowe 3 Maja K 4X70 76 li
W czerwcowym numerze „M iesięcznika 11 w yk azan o ........................K. 3|)34 05 li

Razem . I(. 7604'8I h.

O D  R E D A K C Y I .
Z powodu pory wakacyjnej następny numer „M iesięcznika* 

wyjdzie 1 września w  podwójnej objętości.
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